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Marsz. Piłsudska 
W RUMUNJI 


BUKARESZT, 18.6, (PAT). Agencja. 


Rador donosi: iż p. Marszałkowa Pòt- 
sudska z cónkarhi i towamzysząceni! 0- 
sobami przybyła dziś do Burgas. Na 
dworcu p. Mawszałłkową witali przed- 
stawiciele władz. 


Zatrudnienie 

55 MILJONA BEZROBOTNYCH 

WASZYNGTON, 18.6. (PAT). Prezy- 
deni Roosevelt przekazał swój ollsnzy- 
mi program prac administratorom 
N.R.A. Program przewiduje załuud- 
nienie 55 milj. bezrobotnych. Roosevelli 
dał wymaz przekonaniu. że rak bieżą- 
cy zapoczątkuje  zatrudmienie więk- 
szej cześci bezrobotnych. 


Oszczędności 
NA KOLEJACH FRANCUSKICH 
PARYŻ, 18.6. (PAT). Rada mimistrów 
zatwierdziła program redukcji wydiałł- 
ków na kolei. Pwogram ten ma dać 
1.250.000.000 franków oszczędności. 


Zwolnienie z szeregów 
ŻOŁNIERZY FRANCUSKICH 
PARYŻ 18.6. (PAT). : 
atrów postanowiła. zwolnić z szeregów 
w dniu 2 lipca żołnierzy. których ter- 
min służby upłynął w kwietniu r.b.- 
a którzy byli załnzymywami w służ- 
bie czynnej. 


Przelot 
NAD KOŁEM POLARNEM 
OSLO, 18.6. (PAT). Poselstwo wło- 
skie otrzymało depeszę z: Jokkmokk 
w której pisarz i lotnik włoski Beonio 
Broochieri donosi, iż „przeleciał on 
wraz z żoną na samolocie typu Amfi- 
bja nad kołem polamnem. 


Przed zakończeniem narad Pie 


Rada mini | 


Sroda, 19 czerwca 1935 r. 
P.K.0. 302.712 


Ustawa o wyborze Prezydenta 


w sejmowej komisji konstytucyjnej 


WARSZAWA, 186. (PAT). Komisja 
konetyłtłacyjma Sejmu przystąpiła na dwi- 
sicjszem posiedzenia do obrad nad wmie- 
skiem BBWR w sprawie projektu ustawy 
o wyblonze Prezydenta R.P. 5prawozdaw- 
ca projektu wicemarszalck Car w dłuż- 
szem przemówieniu «mówił zasady pro- 
jektu, podkreślając, że odneśne artykuły 
konstytucji zawierają już główne zasady 
całego postępowania w sprawie ws:y|ttoru 
Prezydenta. Wetllng kemytuacji wybór 
Prezydenita ma się odbyć nie później, jak 
na 15 dzień przed uplywem oktesu urzę- 
dowania ustępującego prezydenta. 

Po wywodach referenta odbyła się dy 
skusja, w której zabierali głos posłowie 
Czapiński. Rymar. Czernicki i Stroński. 
Mówcy odnieśli się krytycznie da proje- 
ktu ustawy i wysunęli szereg objekcyj. 
Poseł Czenicki (Str. Lud.) prepemował 
m. in. aby ustępujący Prezydent skdacdał 
allwiadczenie o zamiarze wskazeria kan- 
dydiata pnzawodlniczącomn zgromadzenia 
cielktorów, nie prezesowi Rady móinis'rów 
W odjpowiedzi na zarzuty posłów cpozy- 
cyjnych zabrał głos wicemarszatók Car. 
Pod konice posiedzenia  przedetawicicie 


brytyjsko-niemieckich 


LONDYN. 418.6. (PAT). Agencja 
Reutera dowiaduje się z kół urzędo- 
wych. że w czasie dzisiejszych nara 
brytyjsko-niemieckich doszło do po- 
rozumienia co do punktów, które sta- 
nowiły dotychczas przedmiot roz- 
mów. 

Narady w dniach najbliższych do- 
tycyyć będą doniosłych zagadnień 
technicznych. Zakończenie narad na- 
stapi prawdopodobnie w piątek. Jak 
sądzą. podsiawą główną rozmów by- 
la teza. że w żadnym razie siły mor- 
skie Niemiec nie mogą przekroczyć 
55 procent całości tonażu brytyjskie- 
go, uwzględniając jprzytem okręty 
brytyjskie. dawniejszego typu, które 
będą zastąpione przez nowe. 

W nocie do rządu brytyjskiego rząd 
włoski zastrzegł sobie prawo wypo- 


| di GL 2 O awa CH 
Wstrząsająca 
KATASTROFA MOTOCYKLOWA 


RZYM, 18.6 (tel. wł). Niedaleko 
Forli wydarzyła się wstrząsająca ka- 
tastrofa motocyklowa. Motocyklista 
jadący w stronę Medjolanu usiłował 
wyminąć dwa pędzące przed nim sa- 
mochody. W tym samym momencie 
z przeciwnej strony nadjechał inny 
motocykl i nasłąpiło zderzenie. Obie 
maszyny uległy zupełnemu zdruzgo- 
ianiu i stanęły w płomieniach. W ka- 
'aslrofie zginęly trzy osoby. 


wiedzenia swej opinji. ale zarazem 
wyraził gotowość podjęcia dyskusji 


diw każdym czasie. 


Noia rządu francuskiego jesi — jak 
zdaje się — w drodze do Brytanji. 
Rządy brytyjski i francuski jporozu 
miewały się ze sobą przez cały czas 


Samoloty 


Dnia 19 b.m. o godz. 16 Zwłoki przybęslą na szosę Szopienidką. skąd n3- 
sapi eksporiacja do Kościólka Koloj-wego. gdzie o godzinie 17 oihędzie się 
nabożeństwo żałobne, poczem wyprowadzenie Zwłok na anentarz w Sasnowcu 

Na smu'ne te obrzędy zapraszaja krewnych. przyjaciół į znajomych 


Kliniku ukraińskiego zgłosili jeszcze kolku 
poprawek do ordymauji wylkorczej do 
Senatu. W szuzegółlności poseł Biłsik pmo- 
pomował powięlsiszemie liczby sanatlorów 
o 5 senatorów ukraińskich, w tem sposdh 
aby dodać po jednym senatorze dla wo- 
jewódzitw: Famepolsikiego i Stanisła wow 
kiega trzeci mandat zostałby do dyspo 
zycji Prezydenta, przyczem należałoby 
aby pzy powaływaniu sentorów u- 
względnił o» przedstaw cień hudlnoś mic 
polskiej. Poseł Ghruski 
zmierzającą do u y nadać erdymacji 
wybor zej do Smain taką samą kom- 
stuulkcję, jaka jest w «*dymacji wyłkorczej 
Sejmu, t.j. że kolegjaun wybcrcze woje- 
wódzikie ma tylko uststać liezhę kamdy- 
datów na sarmaiorów, a głesowanie nra być 
przeniesione na ogół czlywateli. upi: aw- 
nionych do wyłb'erania senatorów. Nu 
tem posiedzenie komisji zalkońazcmo. 
Następne posiedzenie odbędzie się ju- 
tro. Na porządku obrad znajduje się gło- 
sowanie nid poprawkami do ordyna ji 
wyborczej do Sejmu i Samata i do proje- 
kiu ustawy o wybonze Prezyldenita. 


ś. t P 
z BANCERKOW 


MARJA HOFFMANOWA 


żona st. instruktora Straży Pozarnych pow. Opoczyńskiego 
po długich i ciężkich cierpieniach zmarła w Rybniku, 
czerwca r.b., przeżywszy lat Zb. 


dnia 16-go 


Nr. 166 


Oplata poczt. uisz 
czona ryczaliem. 


Prenumeraia miesię- 
czna 2 odnoszeniem do 


domu i przesyiką po- 
cztową ZŁ. 50 


Ro konserwowania 


SE X Oetker: 


ilągh -- Budenegzi 2:4 (2:0) 


KATOWICE. 18.6. (Tel.wł.). Dziś 
odbył sie w Świętochłowicach, wobec 
pięciu tysięcy widzów mecz piłkarski 
reprezemacyj Górnego Śląska i Bu- 
dapesztu. k:0ra. jako reprezentacja li- 
gi węgierskiej zremisowała w ub. 
niedziele w Warszawie z drugą re- 
prezentacją Ligi. 

Mecz zakończył się zwycięstwem 
Węgrów w stosunku 4:2. 

Do przerwy i przez kwadrans: w 
drugiej polowie prowadzili Ślązacy 
2:0. Dopiero ostatnie 50 minut. pa 
wpuszczeniu boiska przez skoniuzjo- 
wanego Nowakowskiego. który bwi 
najlepszym na boisku. Wcurzy w krót 
sich odsicpach czasu strzelają (rzy 
bramki. a pod koniec gry ostatnia. 


Dla Śląska obie bramsi strzelił 
Piątek. 
W drużynie węgierskiej najlepsi 


|| bramkarz lewo skrzydłowy i obrona 


rwszy pobór rekrutów 


w Rzeszy Niemieckiej 


BERLIN. 1846. (PAL). W dniu mczo- 
rajszym rozpoczął się w Berlinie po- 


1910-14. wzywając ich. aby zglaszali 
sie dobrowolnie do jednorocznej służ- 


bór rekrutów, powołanych do slużby; by m armiji. 


na podstawie nowej niemieckiej usta- 
my wojskowej. 

BERLLIN. 18.6. (PAT). Minister 
Rust zwrócił się ze specjalną odezwą 
do siudentów niemieakich roczników 


japońskie 


obserwują ruchy wojsk chińskich 


PEKIN, 18.6. (PAT). W. Chinach 
Półnosnych nasiąpilo uspokojenie na- 
strojów. Załtarg graniczny w Czacha- 
rze został uregulowany puzez przyję- 
cie żądań japońskich. Na uspokojenie 
wpłymeły też inne wydarzenia. a więc 
wyjazd z Tien-1sinu nowego gannizo- 
nu japońskiego, powrót do Dżeholu 
brygady kwantuńskiej, która obazo- 

"pEcmz=a 


DZIS! 


wała pod Wielkim Murem już od 10 
czerwca oraz wiadomość: iż protokół 
o przyjęciu przez Chiny żądań japoń- 
skich będzie podpisany formalnie m 
Nankinie. 

Narazie jednak jeszcze samoloty ja- 
ońskie unoszą się nad prowincją Ho- 
ei, obserwując vuchy wojsk chiń- 
skich. 


ciągnienie Loterji Państwowej 


Kto chce więc brać udzial w ciągnieniu niech 


spieszy po los do kolektury 


ST. HLAWSKIEJ 


SOSNOWIEC, 3-go Maja 23 
BĘDZIN, Małachowskiego 1 
DĄBROWA GORN., 3-go Maja 2 
ZAWIERCIE, 3-go Maja 1 
GRODZIEC, Kosciuszki 3. 


Jak wiadomo ustawa wojskowa 
przewiduje w roku bieżącym powoła- 
nie tylko roczuika 1915. podczas gdy 
roczniki starsze mają odbyć tryłko ćwi 
czenia  przeszkoleniowe, 

Mimóster podkreśla. że wyjątkowe 
dopuszczenie starszych roczników stu- 
denckich do służby mastąpilo ma ich 
wyraźną prośbę 1 nie może być uwa- 
żame za precedens do jakichś przywi- 
lejów. W pewnych kołach przypusz- 
czają. że na tej drodze może nastąpić 
prędkie  uzupelnienie wymaganego 
kontyngentu oficeróm armji niemiec- 
kiej. 

WOZCTN WARAN R AE 

307.145 zarejestrowanych 

BEZROBOTNYCH 

WARSZAWA. 18.6. (PAT). Według 
danych biur Pośrednictwa Pracy licz: 
ba bezrobotnych na terenie całego pań 
stwa w dniu 15 bm. wynosila 597.145 
osób, co stanowi spadek w stosunku do 


ubiegłego tvgodmia o 8.668 hezrobot- 
nych. 
Banda porywaczy 


NA KUBIE 
HAWANA, 186: (PAT). Tajemnicza 
banda porywaczy, kłóra przez pewien 
czas nie dawała znać o sobie. roznomi- 
ła swoją działalność. W ciągu dwóch 
ostatnich dni wwzech najbogatszych 
kubańczyków otrzymało listy z żąda- 
niem wypłacenia 100 tus. dolarów o. 


2. 


WSPANIAŁE 


„KURIER ZACHODNI” środa 19 czerwca 1935 roku. 


"FORTYFIKACJE 


NA WSCHODNIEJ GRANICY FRANCJI 


W związku z podróżą inspekcyjną 
wzdłuż fortyfikacyj na wschodniej 
granicy Francji pomiędzy Lauterbur- 
giem i Sarguemines. francuski mimi- 
ster wojny pułkownik Fabry wysto- 
sował do dowódców 6 i 20 dywizji 
odręczne pismo, w którem z uznaniem 
podkresła „wspmiałą postawę wojska, 
niezwykłą karność oraz poczucie oho 
wiązku dowódców*. W ostatnim cza- 
sie dokonano niezwykłych wyczynów 
które wybitnie podniosły wartość for- 
tyfikacyj. Nieodzowne jest. by forty- 
fikacje, których charakter defensywny 
jest dowodem woli pokojowej Fran- 
cji. powierzone zostały pieczy naj- 
kardziej wyborowych oddziałów woj 
ska francuskiego, aby w ten sposób 
zapewnić poczucie bezpieczeństwa, 
bez którego nieąposób należycie kon- 
tynuować dzieła pokoju. 

Deputowany lotaryński Mare Ru- 
card na łamach ..Matin* podaje inte- 
resujące szczegóły o stanie fortyfika- 
cyj na odcinku 90 kilometrów między 
Renem a Saara, zwiedzonym iprzez 
ministra wojny oraz członków komi- 
syj wojskowych Izby i Senatu. 

Na odcinku tym same roboty ziem- 
ne pochłonęły cztery miljony metrów 
sześciennych ziemi. Zużyto również 
400 tvs. mtr. sześc, betonu. Korytarze 
podziemne na tym odcinku ciągną się 
na przestrzeni 53 km. Niektóre z nich 
znajdują się na głębkekości 120 mtr. 
Korytarze, łączące się z punktami ob- 
serwacyjnemi. znajdują się na gg- 
hckośri 30. 355 lub 40 metrów. Urzą- 
dzenia wewnętrzne wymagały rów- 
nież wielkiego nakładu pracy, zarów- 
no jak i urządzenia zewnętrzne i o- 


|. AEPINRC U S T 
150 wściekłych psów 
ZASTRZELONO NA POMORZU 


"TORUŃ. 18.6 (tel. wł.). Pomorze i 
gogranicze wolnego miasta Gdańska 


nawiedzone zostały prawdziwą plagą 
mściekłych psórm. Posterunki policyj- 
ne otrzymały rozkaz natychmiastowe- 
go strzelania do błąkających się bez- 
pańskich psóm. 

W ciągu kilku dni zdołano zastrze- 
hé 150 rościeklych psów, a mimo to 
zaraza szerzy się w dalszym ciągu. Za 
notowano dotychczas 14 pokąsań lu- 
dzi; poddano ich zastrzykom Pasteu- 
rowskim. 

Ponadto wściekłe psy pokąsały wie- 
le zwierząt domowych. rozszarpały 
na pastwiskach 10 omiec. kilka cieląt, 
miele ptactwa, a nawet sarny, m la- 
sach. 


pancerzenia. Tak mp. linje telefonicz- 
ne na tvm odcinku ciogna się na Frze- 
strzeni 655 km. tworząc obwód 29 
tys. km. 

Pozatem komisja zapoznała się z 
pracami. wykonanemi przez samo woj 
sko. Komisja mogła stwierdzić do- 
niosłość tego rodzaju prac. przede- 
wszystkiem o ile chodzi o drobne u- 
mocnienia betonowe. budowę zasie- 
ków, oraz przegród z szyn żelaznych 
dła powstrzymania ataku czołgów. 

wW Ak ciągu swego *- lgt 
autor aje interesujące cy: - 
datka ua cele fortyfikacyjne. Wy. 
1930 przystąpiono do prac wstępnych 
w lasach Raismes i Mormal, na pół- 
noc od Metzu. w dolinie Lauter. 
wzdłuż Renu. Wydano na to 400 mi- 
ljonów franków. W r. 1951 wielkie ro- 
boiy podziemne 


nia i opancerzenia kosztowały prze- 
szło 1 miljard. W następnym roku za- 
kończono zasadnicze prace, łącznie z 
zaopatrzeniem w sprzęt piechoty. a 
po części i artylerji. Wydatki wynio- 
sły przeszło 1 miljard franków. W r. 
1954 postanowiono fortyfikować oko- 
lice Rohrbach, Montmedy, Maubeuge 
i Valenciennes. Przystąpiono również 
do wewnętrznego zaopatrzenia forty- 
fikacyj (budda elektrowni, wenty- 
lacje, sieć telefoniczna), jak również 
do budowy obozów i koszar. Koszt 
tego wyniósł 670 miljonów franków. 
W r. 19535 przystąpiono do budowy o- 
statnich umocnień oraz systemu o- 
chronnego. Cyfry powyższe obejmu- 
ją całość wydatków, dotyczących bu- 
dowy linij fortyfikacyj od morza Pół 


nocnego do Belfortu, jak również na 
kosztowały 900 mi- odcinku południowo-wschednim. Ra- 


ljonów franków. W 1932 r. umocnie- |zem wynoszą one 7.117 milj. franków. 


Nowy zamach 


terorystyczny 


w Sowietach 


MOSKWA, 18.6 (tel. wł.). Onegdaj 
ołrzymano tu wiadomość o nowym za- 
machu terorystycznym. dokonanym 
przez niewykrytych sprawców na oso- 
bie członka nomorosyjskiego komitetu 
partji komunistycznej Aleksandra 
Anfipoma. Zamach ten, stanowiący je- 
dno z ogniw całego łańcucha zabójstw 
politycznych na prowincji. szerzących 
się ostałniemi czasy, wywołał mielkie 
rorażenie. 

Jeżeli zabity przez terorystów A- 
leksander Antipow jest tym. który w 
swoim czasie odgrywał b. poważną 
rolę w centralnym komitecie wyko- 
nawczym Sowiełów w Moskwie. to za- 
bójstwo tego wybitnego komunisty 
świadczy. że teroryści czyhają na ży- 
cie mybitnych przywódców rewolucji. 


Trocki w 


w sanatorjum 


OSLO. 18.6. (PAT). Do Norwegji 
przybył Trocki. Przyjazd Trockiego 
do Norwegji otoczony jest wielką ta- 
iemnicą. 

Trocki udał się natychmiast do 
Teonefoss. Narazie niewiadomo, jak 
długo potrwa jego pobyt w Norwegji. 

Przed kilku laty Trocki starał się o 
pozwolenie przyjazdu do Norwegji. 
lecz odmówiono mu, 

Nowy rząd robotniczy widocznie 


Teror przeciw wybitnym i mniej 
znanym członkom  partji ostabniemi 
czasy wzmógł się ze względu na zbli- 
żający się okres zbiorów przednówko- 
mych. Przedstawiciele władzy i partji 
na prowincji: a zwłaszoza w okręgach 
rolniczych otrzymali polecenie roy- 
marcia presji na _ skolektyrizoroane 
chlopstwo. aby dokonało ono mysil- 
kóm m pracy. Dyrektywa władz cen- 
trałnych na prowincji wykonywana 
jest z calą bezmzględnością i powo- 
duje oddźwiek niezadowolenia wśród 
chłopów. 

W Moskwie uważają to za stan 
normalny. Zdaniem czynników rządo- 
wych i partyjnych niedobitki ..kuła- 
etwa” w chwili naprężemia polityczne- 
go chcą zdyskredytować i zastraszyć 
władzę, aby uzyskać nome ustępstma. 


Norwegji 


dla gruźlikrów 


zajął inne stanowisko i udzielił Troc 
kiemu pozwolenia na pobyt w Nor- 
wegji. 

OSLO. 18.6. (PAT). Ze strony mia- 
rodajnej informują, że Trocki otrzy- 
mał dla siebie i żony swej pozwolenie 
na 6-miesięczny pobyt w Norwegji 
z zastrzeżeniem. że nie będzie się 
zajmował działalnością polityczną. 

Trocki podobno udaje się do sana- 
torjum dła gruźłików. 


Nr. 166. 


Z Ameryki do Kowna 
PONAD ATLANTYKIEM 


RYGA, 18.6 (tel, wł.). Z Kowna done 
szą: Şoka litewska przygolowuje się do 
przyjęcia lotnika Mtewslkieęgo Wajitikuss. 
klióry wystartować miał z Nawego Jorku 
do lotu przez Aiflantylk. 

Wajtlkus zamierza ominąć Niemcy. le 
cąc wzdłuż południowego wybrzeża Nor- 
wegji, a następnie przez morze Bałtyckie 
do Kłajpedy i Kowna., Stant miał sasta 
pić w ubiegłą sobotę. 

Dotychczas nie otrzymano w Konie 
zadinej wiadomiości o lełiniiku. 

e 4 LEJ 
W Raciążu spokój 

Wychodzący w Płouku „Głos Mazo 
wiecki* pisze: 

„Raciąż (pow. Sierpedki) i cała okolica 
żyje od tygodnia pod wrażeniem zajść 
do jakich doszło tam w ubiegłą satoię 
Zajścia wywołałi junacy z Obczu Pracy. 
zatrudnieni przy regulowaniu uzeczki 
Raciążnicy. 

W Obozie znajduje się około 150 ju 
nalków. Jest między nimi szereg Poznań. 
czyków. Dwóch z nich udało się w sobo- 
tę przed Zielonemi Świątkami do Rasią- 
ża i tu pod jakimś pozorem wszęji a- 
wamturę., z żydami. Zostali zabrani na 
miejscowy posterunek policji. Kiedy wia- 
domość o tem doszła do Obozu, cały 
Obóz ruszył do miasta i tu doszło do po 
ważnych zajść, które zkilkwidowała do- 
piero wezwana z Sierpca i okolicy poli- 
cja. Podvzas zajść ucierpiały zmaczmie 
sklepy żydowikie, jest szereg sób po- 
tunbowany:ch. 

Obecnie w Raoiążu spokój”. 


LJ LJ 
Wybryk żydówki 

W Grudziądzu wydarzył się niesłycha- 
ny wypadek publicznego zetżenia Pań- 
stwa Polskiego przez żydówkę Jacosto- 
newą, żonę gmudziądzkiego dentysty. Ca- 
łe zajście opisuje „Dziennik Bydgoski“, 
opierając się na oficjalnym komunikacie, 
jaki o przetiegu zajścia wydały władze 
policy jne, 

Około godz. 25 przez plac 23 Styczmi. 
w Grudziądzu przechodziła żydówłka Ja- 
cobsonowa. Gdy w pewnym mcmencie 
potrącił ją przypadkowo jakiś przecho 
dzicń, zaczęła głośno wymyślać i krzy- 
czeć: „Polnische Szhweine!*, „Verfluelvte 
Polaken!". 

Na Placu 23 Stycznia znajdowała się 
wtedy wycieczka z Poznania. która od- 
powiodnio zareagowała na kozczelne za- 


chowamie Jacobsonowej.  Jacobsonowe 
jednak dalej wymyśłała, znieważającć 


Naród i Państwo Polskie, Mimo spóźnio- 
nej pory zebrał się tłum, który zamierzał 
doraźnie ukarać wybryk żydówka. Inter- 
wemeją policji wydobyła Jacobsznową z 
tłumu. Została ona odprowadzona do ko 
misarjafu, gdzie spisano protokół. 

Żydówka stanie przed sądem. Rozpra- 
wa odbędzie się w tryhie przyspieszonym 
bcotsonowej guozi kura do tmzech lat 
więzienia. 


ANTONI HRAM. 


w złowrogie, nieubłagane fatum. 
I tego rodzaju ponure myśłi opanowały go te- 


Blum oprzytomaiał. fak 
od swojej ofiary i wybiegł na ulicę. 


pdskoczył 
Pod oknem 


ouparzony 


LEMSTA COWADTA 


(współczesna powieść sensacyjna) 

|. ruga część powieści p.t. Sobowtór doktora Bauma 
41) y 

— Usnęła -- stwierdził w myśli, widząc, że Ani- 
la. oparłszy głoswę o skórzaną poduszkę, przym- 
kneła powieki. a piersi jej wznoszą się powolnym. 
miabowym oddechem. Ludwik patrzą teraz na 
jci bladą, zmizerowaną | twamzyczkę, mimowali 
doznawał uczucia pewnego rodzaju litości. Wie- 
diat przecież aż nadto dobnze. ile | madłaudzkich 
cienpień przeżyła przez tych kilka dni pobytu w 
ich rękach i że było to w stamie złamać najsilniej- 
rzy charakter, a najbardziej nawet odporny orga- 
nizm doprowadzić do vuiny. Nie dziwił się więc. 
że pomimo ogłusza jącego wawkotu śmigła, wyozer- 
pana dziewczyna zasnęła w niewygoclnej pozycji. 


— Nagrodzę ci to stokrolnie — szeptał, zatnzy- 
mu jąc na śpiącej rozkochane spojrzenie. — Byleby 
Lylko wszystko powiodło się aż d adkońca — do- 


dał już w myśli i nagle jakiś lęk przed nieznanem 
rozlał mu się po ciele. p 
Blum nie E człowiekiem zabobonnym, a jed- 
nak inwoźnie. chwilami wprost okropne pnzeczu- 
cia opanowywały go niepodzielnie, ukazując mu 
wynranzoną przyszłość, jako ciemmą. przerażającą 
otchłań pustki. Kiedy wszystko układało mu się 
pomyślnie, poirafił stawić skutcozny opór napada- 
jacym go waąipliwośaiom, natomiast w wypad- 


Damnita wta dno w era diwy wiam 


raz. pok! wpływem chwilowego zastamowienta się 
nad przyszłością. — Czyż możma bowiem  twier- 
dzić z całą pewnością. że wszystko na dalszą mc- 
ię ułoży się ściśle według zakreślenego planu — 
rozmyślał trzeźwo, — skoro już ne smym począj- 
ku. nietylko u progu zawwotnej kawiery, mienbła- 
gamy los sprawił mu przykry zawód, bowiem ra- 
tując się przed grożącem mu niebezpieczeńsiwem 
wpidmięcia w ręce policji, musiał się wyrzec zdo- 
bycia stu tysięcy dotarów i jeszcze tej samej nocy 
uchodzić z Chicago, 

Pomimo wszystko pocieszał się jeszaze tem. że 
umikmął większego nieszczęścia. jakie spotkało, 
nieuchwytnego dotąd, Kamełeona i najmniej w 
tym wypadku winmego. Billa Monkitoma. 

Tuldivik o wszystkiem, co zaszło tego wieczorna 
na farmie Billa, w porę dowiedział się od Toma 
Kitinera, wysłanego po uprowadzeniu Anity na 
zwiady na drogę, wiodącą do mieszikamia Mock 
lona. Zalbezpieczywszy się w ten sposób przed 
oweniimalnym pościgiem ze strony mściwego szefa. 
gdyby temu przyszła ochota jeszcze dzisiaj od- 
wiedzić kryjówkę bramki. Blum przeżywał nie- 
zapomniane chwile z ukochaną diniewczyną. 

Ale w momencie, kiedy gorąca,  rozpulsowama. 
krew coraz silniej poczęła izać mu do głowy, 
a chłodne, wilgotne wargi Amity, miażdżone jego 
ustami, w żarłocznych wprost pocałunkach roz- 
niecały w młodzieńcu szaloną burzę namięlności: 


kiedy narwpół przytomny Ludwik rzucił się na 
omdlałą dziewczynę. aby dać oslateczne ujście 


swoim niskim, zwierzęcym instynkiom. — w tym 
właśnie kwytycznym dla Amily momencie nozleg- 
sie gwalioneme kołatamie dn obna. 


sat Tom Kitlner, ledwo trzymając się na nogach 
ze zmęczenia. 

Gdy weszlid o ciemnej sionki i murzyn ochło- 
mął na tyle, że mógł złożyć relację z przeprowa- 
dizonego wywiadu, Ludwik dowiedział sie tak nie- 
prawdopodobnych rzeczy. że trzeba było dłużsże- 
go czasu. ażeby upomządkować rozstrzelone my- 
ŝli i pnzedsięwziąć natychmisstowe Środki zarad- 
cze przed strasznem niebezpieczeństwem. 

Bowiem. jak wynikało z dalszego opowiadum'a 
'Kittnera. po odprowadzemiu potłuczonego Menk- 
tona pod hrame jego farmy. udając, że biegnie 
sprowadzić autodorożkę, przycziił sic cpodał w 
gęstych zamoślach karłowatej trzmieliny. Į tam 
właśnie. ukryty w bezpiecznem miejscu. był świad- 
kiem owych niecodziennych wypadków. - jakis 
ma pmzegimzemi niecałej godziny rozegrał się przed 
bramą farmy Bila Momktona. 

Dopiero kiedy policyjny wóz odjechał spowro- 
tem do miasta, uwożac obezwładnicnych prze- 
stępców, Tom odważył się wyjść z ukrycia i nie 
tnacąc ami sgkumdy czasu. popędził z ową senma- 
cyjną wieścią wprost do kryjówki Ludwika. 

Wobec takiegos tanu rzeczy. Blamewi nie pozo 
stawało nic innego uczynić, jak tylko. siłą rzeczy 
rezygnując z uplanowanego zamiaru zdobycia 
stu tysięcy dolarów, ratować się natvchmiastową 
ucieczką w kabinie luksusowej  .Bellanki* Mr. 
Spemzera, 

Niewielka już tym razem dawka  markotyku. 
wstnzyłkmiętego Amtcie. upewniła Ludwika. że z 
jej stromy nie spotka go przez dlnższy czas żadna 
niemiła ni janka, m 
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Półurzędowa agencja prasowa 
„Iskra“ ogłosiła przed kilku dniami 
nastepujący komunikat: 

„Rząd poliki i Bamk Polski udzieliły o- 
statmio Gdańskowi pomocy dla podtrzyma- 
nia kursu guldena. Podtrzymau c przez Pol- 
ske wabaty gdańskiej motywowane jest życz 
liwem zainteresowaniem stosumkami gilañ- 
akiemi. Zaznaczyć należy, że ani senat „Gdań 
ka. ani Bank Gdański o pomoc tę do Polsk» 
się nie zwracały”. 

„iskra“ potwierdziła e w pew- 
nym stopniu pogłoski, jakie w tej mie 
rze w Gdańsku powtarzano. Ogólnie 
bowiem w Gdańsku mniemano, że 
władze wolnego miasta same nie o- 
panują kryzysu wałutowego. Ze stro- 
ny władz gdańskich dano do zrozu- 
mienia, że odrzuca się wszelką myśl 
opamcia się © pomoc polską i sam pre- 
zydent Greiser wieści o pomocy pol- 
skiej nazwał „niepoczytalnemi. à; 

„Rozkazałem poliaji politycznej — mówił 
p. Greier mu osiałmiem postedzeniu sekr 
gdańskiego — aby wystąpiła z najowtrzej- 
szemi środkami przeciwko | rozsiewa jącym 
takie pogłoski (o pomocy polskiej — przytp. 


red.) uwłaczające samadzi elmości panstwo- 
wej Gilańska(!) koi . 
„Ja i mój rząd — powiedział dalej p. 


Greiser — będziemy zabiegali z żelazną kon 
sekwencją, aby przez tego rodzaju metody 
gdańska samods celność państwowa nie ucieT 
piala. Złota wolność mie może być oadama za 
żadne skarby” 

Kto wice mówi o silniejszem opar- 
iu się Gdańska o Polskę. tym zająć 
się ma gdańska policja polityczna. 
Taką odpowiedź daje burmistrz gdań 
ski dym, którzy w cytowanym komu- 
nikacie nieproszem pomoc ofiarowy- 
wują. 

e dość! Gdańsk odpowiada wipro 
wadzeniem reglamentacji dewizowej. 
która równa się wyłkreśleniu szcze:- 
nej granicy gospodarczej między Pol- 
ską a wolnem miastem, przejėciem 
do porządku nad prawami, jakie w 
stosunku do Gdańska przyznały Pol- 
sce traktaty. 

W momencie, kiedy Gdańsk wipro- 
wadza reglamentację dewizowa. przy 
bywa do wolnego miasta wysłannik 
Berlina dr. Schacht. Z ust dr. Schach- 
ta usłyszeliśmy dwa zasadnicze twier- 
dzenia: oderwanie od Niemiec Gdań- 
ska jest historycznym „Rhsurdem*) 
(geschichtliche Albsurditat"): dru- 
ziem cennem wyznaniem kierownika 
finansów Rzeszy jest io, że popiera 
on wszelkie zarządzenia. wydane ©- 
slałnio przez władze gdańskie. 

"To kategorycznie stwierdził dr. 
Schacht w gdańskim „Dworze Artu- 
sa“. Mówił o „absurdzie* oderwania 
Gdańska od Rzeszy w domu. którego 
wejść dziś jeszcze strzeże rzeźbiony 
na drzwiach orzeł polski. mówi w 
sali. w której do niedawna stał posąg 
Zygmunta Augusta. 

Największy gdański dziennik „Dan 
ziger Neueste Nachrichten z powoła- 
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Zmierzch 
ARMJI BRUNATNEJ.. | 

Krążą uporczywe wiadomości. że 
Hitler, pod wpływem ster wojsko- 
wych, powziął już nieodwołalną de- 
cyzie zlikwidowania armji „brunat- 
nej“, króra ongiś stanowiła wszech- 
możną potęgę w Trzeciej Rzeszy i wy 
niosła na swych barkach Fiihrera na 
szczyty jego obecnej władzy. | 

Według tych pogłosek, obradujący 
obecnie w Bad Śchandau zjazd wyż- 
szych dowódców odddziatów  sztur- 
mowych, w rzeczywistości jest zjaz- 
dem likwidacyjnym i ma mieć na Ce- 
lu opracowanie me rozwiązania 
pozostałych jeszcze formacyj. Nad- 
miemić należy, że proces likwidacy j- 
ny anmji „brunatnej: trwa już od sze- 
regu miesięcy. Półtoramiljonowa ar- 
mja spadła dziś do cyfry zaledwie 209 
tysięcy szturmowców. Ograniczono 
również jej funkcje i w zyciu pu- 
blicznem Rzeszy sztunmowcy odgry- 
wają coraz mniejszą rolę, w zwartych 
oddziałach ukazują się tylko w cza- 
sie uroczystości. f p 

W kołach politycznych watpią. aże- 
by likwidacja odbyła się bez tarć. 
gdyż nie wszystkich szłurmowców 
można wcielić do armji, lub do służ- 
bv publicznej. To ież należy oczeki- 
wać poważnych tarć w tomie partji 
narodowo - socjalistycznei 


„KURJER ZACHODNI" środa 19 czerwca 1935 roku, 


Dostęp Polski do morza 


nazwano w Gdańsku absurdem 


niem się na mowę dr. Schachta wska- 
zuje, że nie można polityki finanso- 
wej Gdańska bez zastrzeżeń porów- 
nywać do tejże polityki Rzeszy. Rze- 
sza niemiecka jesi panem swojego 
handlu pnt anic eneid glównej pod- 
sławy każdego pieniądza. Gdańsk, co 
też dr. Schacht stwierdził, niema su- 
werenności gospodarczej i z laktem 
tym trzeba się n 

Niemcy przyznają, że dła Gdańska 
źródłem dochodu i utrzymania jest 


polski handel zagraniczny. pośredni- 
'zenie w nim. ale nie chcą szerszej. 
uczciwej współpracy gospodarczej z 
Polską i martwi ich to. Że Polska ma 
Gdynię. Jednem słowem. „absurdem“ 
jest, że Polska jest oparta o morze. 
Nie byłoby „absurdu“. gdyby Polska 
korzystała z morza tyłko za pośred- 
nictwem niemiedkiem. Tak postawił 
sprawę w Gdańsku wysłannik Ber- 
ina. 
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BALDWIN — REKTOR 

Angielski premjer opuszcza gmach senatu 
ktor — brał udział w uroczystej 


UNIWERSYTETU. 
uniwersytetu Cambridge, gdzie — jako rek- 
promocji słuchaczy kończących studja. 


Tylko naród wolny 


może zdobyć zamożność 


Tygodnik .Dępesza*, zbliżony do 
kół przemysłowych. w ostry sposób 
atakuje projekt ordynacji wyborczej. 
pisząc: 

„Uważamy. iż wolność gospodarcza 
idzie w parze z wolnością polityczną 
i że tylko w atmosferze awcbód poli- 
tycznych i panowania silnej opinji. 
może się rozwijać inicjatywa i przed- 
siębiorczość gospodarcza: szczególnie 
to jest konieczne dla narodu. będące- 
go na dorobku. Historja nowożytna 
me zna przykładów aby któryka 
wiek naród doszedł do zamożności. 
nie mając swobód obywatelskich i go- 
spodarczych. 

Widzimy, jakie klęski gospodarcze 
spadają na narody spowcdu ich ten- 
dencyj auiankicznych. a cóż będzie. 
jeżeli w poszczególnych państwach 
zapanuje nadobre biurokracja i stwo 
rzy dla siebie życie autarkiczne ko- 
sztem społeczeństwa. I jak ludzkość 
tęskni do swobody i wymiany miedzy- 
narodowej, tak społeczeństwa etaty- 
zowane wewnątrz państw tęsknią do 
swobód gospodarczych ji obywatel- 
skich. 

Dyskutowany w Sejmie projekt or- 


dynacji wyborczej traklujemy wy 
łącznie z punkin aktywności gospo- 
darczej i kułturalnej i dziwimy =i 
że wlaśnie ci. którzy tak narzekają 
na karlele i manopole. nie widza, że 
kartel polityczny i wyborczy jest o 
wiele szkodliwszy od kartelu branżo- 
wego. bo odsuwa od państwa całe 
masy ludzi i skazuje ich ma bezczyn- 
ność i czyni ich outsiderami. 

Silna wladzę może zapewnić tyłka 
świadome swych obowiązków pań- 
stwowych społeczeństwo. Bez udzia- 
łu w życiu państwa i samorzadu nie 
wyrobi się żadne społeczeńsiwo tak. 
jak ma ławie szkolnej nie zrodzi si< 
żaden praktyk. Silna władza przy ak- 
tywnem politycznie. gospodarczo i 
kulturalnie społeczeństwie. oto ideal. 
który musi nam przyświecać, w prze- 
ciwnym razie, jak etatyzm gospodar- 
czy zabija inicjatywę i przedsiębior- 
czość prywatną, tak etatyzm i abso- 
lutyzm poddanych i podatników. A 
to się zawsze kończyło źle. W Polsce 
tak się nie może stać i dlalego mą- 
drością obozu rządzącego będzie, je- 
żeli w porę popuści i rozluźni zhyt 
silna obręcz etatystyczna*. 


Sprawiedliwość w Abisynji 


dawniej i dziś 


Dziennik, wychodzący w Bukaresz- 
cie „Universuł* zamieścił w tych 
dniach ciekawy artykuł rumuńskie- 
go reportera Mihata Ticanu o apra- 
wiedliwości w Ahisynji. Cała Abisy- 
nja jest właściwie jednym trybuna- 
lem sylow ponieważ sądowniciwc 
wykonywuje się w każdym najmnie 
szym zakątku Abisynji i każdy Abi- 
syficzyk jest adwokatem z urodzemit 
Abisyński kodeks prawny pochodzi z 
<zasćw bizantyjskich. jest pod zna 
cznyum wplywem Ewangelji i kodek- 
su Justiniani. W rzeczywistości wv- 
miary .* rawiedliwości leżą w rękac: 
cesarza, który przewodniczy najs 
szemu irybunałowi. zasiadającemu w 
kady piątek. Ten sac rozpatruje na 
cieższe przestępstwa i jest ostatnią 


| 


instancja sądu nad zbrodniarzami. 
Dawniej obradował dwa razy tygo- 
dniowo. nawet niekiedy i częściej. a 
często (wz musiał decydować w 
zupełnie nawet znikomych sporach. 
Sąd był publiczny. odbywał się na 
placu. otoczonym olbrzymiemi euka- 
liptusami. a z jednej strony ogrodze- 
niem. za którem było miejsce dła pu- 
ibiszności — Indu. Cesarz siedział na 
pewnego rodzaju tronie, otoczony 
vrzez duchowieństwo i adjutantów 
za nò» siedział Nafa Negust. t.j. pier 
Wszy doradce cesarza. które informo- 
wał cesarza o prawach Salomona. 
zpajdające i dziś jeszcze zaśiosowa- 
nie w Erjepji. Ze nimi stali inni se- 
dziowie. Naprzeciw gromadziła się 
liczna publiczność. a w pośrodku sta- 
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li oskarżeni, związani. w otoczeniu 
krewnych. 

Obecnie strona zewnetrzna posie- 
dzen sądu zmieniła się, ulegając mo- 
ernizacji. ale procedura Pozostała 
ta sama, W sali. gdzie zapadają wy- 
roki. prowadzi się ożywione debaty. 
a sędzia może sie nie obawiać. że na- 
stapi komtlikt między nim a cesa- 
rzem najwyższym sędzią, który, 
naodwrót. ma wysłuchać całego oskar 
żenia ; obronv. Obecnie oskarżeni 
korzysiają ze swych adwokatów, czę 
sto Europejczyków lub starych Abi; 
syńczyków. którzy ccprawda nie po“ 
siadają prawniczego wykształcenia, 
ale za to sa ludźmi doświadczonymi: 
Dawniej wyrok wykonywano na 
miejscu. albo odikładano do soboty. a 
były to wyroki okrutne według za- 
sady „ząb za ząb. oko za oko“ — cza- 
rodziejowi ucinano język. złodziejo- 
wi odrąbywano rekę. a po raz dragi 
przyłajpanemu na gorącym uczynku 
i lewą nogę. Podobne metody wyzna- 
czania karv miały swą dobrą i złą 


stronę. Niekiedy wyroki zaprzeczały 
zdrowej logice. Znanym jest wypa- 
dek. kiedy ktoś spadł z drzewa na 
głowę swero towarzysza. stojącego 
pod drzewem i zabił wo. Wyrok 
brzmiał: ojciec zabitego lub najbliż- 
szy krewny ma wejść na drzewo i ty- 
le razy spaść na głowę zabójcy, aż 
go zabije. Ale rodzina sama zrzekła 
się zemsiy i nawet prosiła o wniewin. 
nienie oskarżonego. 

Dziś sądownietwo Abisynji pod 
wieloma wzgledami uległo znacznej 
zmianie. ale rod wieloma względami 
pozostało takie. jak było dawniej. 
leri zrozumiała rzeczą. że i sądow- 
nictwo Abisyvnji, a zwłaszcza melody 
wyznaczania wyroków i sposoby i h 
wykonywania stały się bardziej ludz 
kie, mniej okrutne, niż w dawnych 
czasach. kiedy królowało jedno jedy- 


ne prawo lalio — prawo zemsty 
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PAŃSTWO I SPOŁECZEŃSTWO. 


Wybiny piłsudczyk, b. ambasador 
Tytus Filvowicz, nawołuje w dwułty- 
sodmiku „Nakazy Dnia do sprawic- 
dliwego traxtowania sfołeczeństwa 
przez państwo. 


„Stosunek pomędzy państwem, a spole- 
czoństwem woła dwutygodu'k p. Filipo- 
wieza — powinien być sprawiedliwy, aparty 
na wzajemnych, jednakowej mary. świad- 
czeniacji. 

Gdy jest wojna, obywatel służy państwu. 

Gdy jest pokój. — państwo służy obywa- 
ielow: 

Nie wolno ozynić ze społeczeństwa stałej 
Aiary na rzecz państwa, bo wiody zostaje 
naruszona istotna rówmowaga wzajemnych 
stosunków. co pociąga za soba zgubne kon- 
zekwonaje. 

Do rokn 1920 walozyliśmy o wolność ną- 
zoi ojszwzny i usialiliśmy granice jej. 

Od 1%0 do 19% odbulowywaliśmy zrujna 
wany przez wojnę kraj i urządzaliśmy byt 
państwow v. 

Od 1930 do 1955 zdobywał śjy wielkomo- 
sarstwowe stąnowisko wśród narodów Eu- 
ropy 

W ramach tych tnzech okresów pokolenie 
nasze toczyło walki o państwo j mocarstwa 
we znaczenie narodu polskiego. 

Dziś odkrywając nową karte naszego ist- 
nienia, powinniśny wysilek główny skiera- 
wać w wiroę społeczeństwa ugipająccgo siq 
pail ciężarem rujoującego kryzysu gospo- 
l” rczego. 

Należy szukać wyjścia z panującego bez- 

yhbocia i nędzv. 

Jest to ten okres. kiedy państwo winno 
orzystąpóć do działąmia na rzecz obywateli” 


P. Tilipowiez nie qgramiza się do 
zloszenja swych myśli na łamach pi- 
ama. Podjąl on organizacyjny wysi- 
lek na terenie Var:ji Pracy i zorgani- 
zował poważny ośrodek polityczny. 
Publiczną jest także tajemnicą. że 
slara się on iralć do najwyższych 
czynników w państwie. abv oddzia- 
lać na kierunek gosbodarczy i spo- 
łecznz w 


Żywotne sprawy podatników 


omawiano w Izbie przemysłowo-handlowej 


W ub. poniedziałek odbyło się pier- 
wsze w nowcj kadencji posiedzenie 
Komisji finansowo-spodaikowej [zby. 
poświęcone omówieniu szeregu waż- 
nych zagadnień z dziedziny podatko- 
wości. 


Na przewodniczącego komisji na 
nową kadencję wybrano radcę P. 


Jaguczańskiego, na zastopoów prze- 
woarniczącejgo radców Ł. Rubinlichta 
i B. Garlińskiego. 

W pierwszym rzędzie rozpatrywa- 
na była sprawa 

scalonego podatku przemysłowego 
Po sprawozdaniu st. referenta T. Sie- 
kańskiejgo. który przedstawił wyniki 
dotychczasowych prac. praktyczne re- 
zultaty scalenia dotychczas przepro- 
wadzanego, jakoteż wynikające na 
tem tle trudności oraz zarysowujące 
się możliwości wprowadzenia scalo- 
nggo podatku w szeregu branż. komi- 
sje — po b. szczegółowej i ożywio- 
nej dyskusji — zaakceptowała do- 
iychczasowe prace. wykonane przez 
Izbę w tej mierze. wszczególności w 
zakresie scalenia podatku od arlem!- 
łów szklamo-porcelanowych. parter- 
niczo-piśmiennych i kolonjalnych. o- 
świadczając się za kontynuowaniem 
tych prac w dalszym ciągu w kierum- 
ku rozszerzania scalenia na możliwie 
największą ilość branż. Dla uspraw- 
nienia prac na tym odcinku wybrana 
została specjalna podkomisja. 
Następnie komisja przeprowadziła 
generalna dyskusję o charakterze za- 
sadniczej wymiany poglądów w 
twestji 

reformy świadectw przemysłowych, 
w której Izba sosnowiecka przyjęła 
referat na ierenie Związku Izb, przy- 
gofowując odpowiednie w tej mierze 
wnioski i propozycje. Zostały ustalo- 
ne cewne wytyczne linje zasadnicze. 
wedle ktorych miałby być opracowa- 
ny projekt Izby sosnowieckiej. Stresz 
czają się one do tego. że główne 
zmiany powinny być poczynione na 
goku świadectw , przemysłowych 
la handlu przy wwzelędnieniu zróż- 
niczkowania dotychczasowych ikate- 
goryj świadectw. jak wreszcie. że 
reforma powinna również objąć dzie- 
dzine świadectw dla przemysłu w 
drodze uzyskania przynajmniej tej 
ułgi.że za podstawę do obliczania ka- 
tegorji świadectw winna być brana 
za podstawę przeciętna ilość robotni- 
ków. zatrudnionych w roku operacyj- 
nym. Są to tylko pewne linje wy- 
tyczne, które moga ulec zmianom. 
zależnie od usłosunkowania się do 
tego zagadnienia poszczególnych Izb 
przemysłowo-handlowvch. kióre ma- 
ja zgłosić swe wnioski na ręce Izby 
sosnowieckiej. Do sprawy lej rów- 
nież została owolana specjalna pod- 
komisja. 

Komisja rozpatrzyła również spra- 
wę 


zryczałtowanego podatku 

i ustalenia form ryczaliu na okresy 
przyszłe. Wypowiedziano się za nie- 
co zmodyfikowanym systemem fran- 
cuskim. który polega na zawieraniu 
ugody płatnika z władzą skarbowa. 
Płatnik mianowicie zgłasza w dekla- 
racji wyscko*ć modatku. jaki jego zda 
niem winien być przez niego płacony. 
Urząd skarbowy albo zgadza się na 
pr. ozycje płatnika albo nie. W wy- 
padku negatywnym prowadzi pertra- 
kta: je z płatnikiem. które — o ile nie 
doprowadzą do pozytywnego rezui- 
talu — mogą się skończyć żądaniem 
ze stronv płatnika przedstawienia 
strawy do decvzji specjalnej Komi- 
sji ońwciawczej, złożonej z czynni- 
ka obywatelskieco. Decyzja tejże Ko- 
misji jest wiążąca dla władz skarbo- 
wych (Urzędu Skarbowego), nato- 
miast niezadowolony z rozstrzygnię- 
cia płatnik może żądać wyłączenia 
go spod ryczałtu i opodatkowania 
na zasadach ogólnych. Umowa była- 
by zawierana na okres 2 lub 5 lać z 
prawem wypowiedzenia jej przez oby 
dwie etrony na miesiąc przed upły- 
wem okresu, na jaki została zawarta. 

W sprawie norm średniej zyskow- 
‘ności została wybrana specjalna pod 
komisja, której zadaniem będzie o- 
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pracawanie projektu norm na rok po- 
datkowy 1935 (operacyjny 1954) dla 
użytku Izby skarbowej w Kiełcach. 
Ponadto komisja rozpatrzyła spra- 
wę 
ulg podatkowych 


Społeczeństwo sosnowieckie 


interesuje się s 


W ub. tygodniu, w sałi Rady miej- 
skiej w Sosnowcu odbyło sie rozsze- 
rzone zebranie Towarzystwa Przyja- 
ciół Teatru w Sosnowcu z udziałem 
nietylko członków. ale wielu osób za- 
proszonych. Zagail zebranie prezes 
dr. Karol Kucharsk: zwracając uwa- 
se na istotne zadamia T. P. T. oraz 
na <lotvchozasowe rezułiary pracy T. 
P. T, które z różnych względów nie 
były takiemi, jaikiemi być powinny. 
Po zagajeniu przewodnictwo objął 
p. prezydent J]. Kaczkowski, jpoczem 
referat na temat zamierania widza te- 
aralnego w Zagłębie wygłosił p. 
nacz. K. Nawrocki. Mówca. na wstępie 
podkreślił heroiczne wprost wysiłki 
całego zespołu teatrałnego. który po- 
mimo niesłychanie «ciężkich warun- 
ków pracy dobrze się wywiązał z za 
dania. Następnie p. nacz. Nawrocki 
naszkicował plan działania zmierza- 
jący do wypełnienia widzami sali te- 
atralnej. 

Po referacie wywiązała się używio- 
na dyskusja, w której brali udział: 
prezes Kucharski. dyr. Ledwos, red. 
Arnold, pos. Konieczko. p. wicestaro- 
sta Heynar. dr. Wołkowicz. p. W. 
Szenk. p. Pelszyk. p. Paweł Kuchar- 
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KALENDARZYK 


T RA 


Sroda 


Dziś Juljanny 

Jutro Boże Ciało 
Wschód słońca 3 m. 32. 
Zachód 19 m. 56. 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś *v6'wietlają: 
SOSNOWIEC 


ZAGŁĘBIE: „Ob.tma Częstłachowy*. 
PALACE: Hrabia Monte Christo. 


EDEN: „Wybuchowa blondynika*, 
MOMUS: I „Twe ustu kłamią” II „Robin 
son Kruzoe", 


X OSOBISTE. Do Zagłębia przybył w 
sprawach służbowych okręgowy iuspek tor 
pracy z Kiele inż. Kowalik. 

X REKOLEKCJE ZAWKNIĘTE DLA 
PAŃ NAUCZYCIELEK orlętlą się w Do- 
mu Rekalekcyjnym w Częstochowie przy 
ul. św. Barbary 45 w dniach od 27—51 
sienpnia br. Wyoześniejsze zgłoszunia nad- 


sylać należy pod al esem Domu. IXa ma- 


turzytitórw 
Czeliwca. 


x ZBBRANIE SOKOLA W DĄBROWIE 
Dnia 16 bm. w sali „Ognisku“ odbyla się 
zbiówka miesięczna gniazda, na którą 
przybyło przeszło 100 osdb. Na program 
zbiórki złożyły się informacje złotowe: 
referat drh. Lisiewicza na temat „Soko'- 
stwo polskie w walce o niepodległość oj- 
czyzmy”. Następnie odlsryty się ćwiczenia 
złotowe i zawodnicze. Wszyscy członko- 
wie, jadący na zlot, zechcą się zgłosić po 
informacje oraz Celem wpłacenia t zł. 
(ćwiczący) lub 1 zł. 50 gr. (nieóćwiczący) 
za kante zlotową do dnia 21 bm. 

XBUDOWA GMACHU POCZTOWEGO 
W CZELADZI. Do zarządu miejskiego w 
Czeladzi zwróciły się władze pocztowe 
z prośbą o odstąpienie terenu, położone- 
go przy Placu tl Listopada, pod budowę 
gmachu pocztowego. Sprawa ta znalazła 
się ma posiedzeniu Rady micjskaisi. któ- 
ra jednak odmówiła odstąpienia placu. 


tamże rekolekcje od 25—26 


środa 19 czerwca 19% roku. 


dla przedsiębiorstw gastronomicz- 
nych. zaliczenia butelek. nabywanych 
przez browary do przedmiotów inwe- 
stycyjnych lub takich, które powinny 
być załiczone na koszty ruchu oraz 
szereg innych spraw drobniejszej na- 
(ury, 


prawą teatralną 


ski, p. naz. Nawrocki i in. 

Reasumując wyniki dyskusji p. pre 
zydent Kaczkowski zaproponował 
przyjęcie następującej rezolucji: 

Zebrani uznając konieczność istnie 
nia Towarzystwa Przyjaciół Teatru 
stwierdzają konieczność przekształ- 
cenia wewnętrznego T.P.T. i przeka- 
zując zarządowi.  uzupełnionemu 
przez kilka osób dodatkowo wybra- 
nych do zarządu, urządzenie w porze 
jesiennej większego zebrania. na któ 
rem powzięte zostaną uchwaly reor- 
ganizujące T.P.T. oraz dokonany zo- 
stanie wybór nowych władz. 

Do zarządu wybrano p. prezydenta 
Kaczkowskiego. wicestarostę Fleyna- 
ra, dyr. ZiMinsera i nacz. Nawroc- 
kiego. , 

Jako termin wspomnianego rozsze 
rzonego zebrania określono druga po 
lowę września. 

Zaznaczyć trzeba. że w toku dysku- 


sji wypowiedziano szereg «ennych 
uwag na temat krzewienia kultury 


teatralnej w Zagłębiu, co będzie nie- 
wąjpłiwie cennym matenjałem przy 
reorganizacji T.P.T. i stworzeniu od- 
powiednich podstaw dla teatru za- 
głębiowskiego. 


LJ s. 
Goście z Australji 
W SOSNOWCU 

W dniu wczorajszym przybyli do Sos- 
nowea generalny konsul honorowy w Syd- 
ney p. Władysław  Noskowski i prezes 
po'sko - australijskiej Izby hamdłowej p. 
Dalllwocd. Goście zaznajamiali się ze sta- 
nem przemysłu w Zagłębin Dąbrowskiem 
oclem zbadania możliwości rozszerzenia 
eksportu wyrobów polskich do Australji. 
Odbyli oni kcnfereneje z przemysłowe:mi 
w [zbie puzemysłowo - handlowej oraz 
zwiedzili kilka fabryk, 
xx— 
X O TAŃSZĄ WODĘ DLA CZELADZI. 
Zarząd miasta Czeładzi zwrócił się do 
Tow. Saturn, które dostaróza Czeładzi 
wodę z szybu Komneijusz, o obniżenie po- 
bieranej dotąd opłaty, ma koszta urzą- 
dzenia i utnzymania maszyn. Po przepro- 
wiklzcnych ronmowach i przedstawieniu 
przez zarząd Czelzdzi ciężkiego położe- 
nia zarówno lucności. jak i Magistratu. 
Tow. Saturn wyraziio zgodę na obnidkę 
w wysokosci 4 grosze na metrze sześcien- 
nym. Obniżka ta wynosi około 20 proc. 


IWONICZ- ZDROJZE | 
zł. 153. — ryczałt DROJE ł 


X URLOPY NA ZLOT HARCERSKI. 
Polsekretarz stanu w prezydjum Rady 
ministrów p. Siedlecki wystosował do 
wszystkich ministrtesttw okólnik w spra- 
wie pubileuszowego Zlotu harcerstwa pol- 
skiego, który odbędzie się w czasie od 11 
do 2 lipca w Spale pod protektoratem 
p. Prezydenta Rzeczypospolitej. 

Alby umożliwić starszym. lub byłym 
harcerzom i harcerkom, pozostającym o 
becnie na służbie państwowej, wzięcie u- 
działu w złocie — urzędy, instytucje i 
przedsiębiorstwa państwowe w granicach 
możliwości służbowych udzielać mają 
urlopów funkejonarjuszom państwow ym 
na zlot na podstawie zaświadzeń ko- 


momd harcerskich 
1 


Żądajcie prospektów. 


Wr. 165. 


Z UŚMIECHEM. 


Daleki Wschód 


Obszar państwowy Chin z dnia na dzień 
chudnie, 
T;ponqda coraz dalszym kręgiem włada, 
Coraz to dalej, dalej na południe 

Dążą żelazne brygady mikada. 

A bierność chińska, wschodnia więc głęboka 
W nicość pogrąża kraj Czarnego Smoka. 


Ręce japońskie iwande i łapczywe 
Nienasycone, mocne i óćwiczone, 

Cięć dokonują na ciele Chin żywem, 
Co dnia w nim :łabą wymalazłszy stronę 
Kolos się chiński w oczach nam rozpada 
Pogruchotany przez wojska mikada. 


Amglja perswazji używa spokojnej, 

Inny ma wlasne w domu swym kiąpoty. 

Nikomu przecież nie spieszno do wojny, 

Nikt się o Chiny bić niema ochoty. 

Organizm państwa chińskiego jem chory 

My skądś tam znamy już takie rozbiory. 
Ko— Stek 


Wycieczka L.M. i K. 


GALARAMI DO NOWEGO BIERUNIA 


W dniu 7 lipca bw. Liga Morska i Ko- 
lon jtlna w Sosnowou organizuje wyciecz- 
kę galarami po Przemszy. 

Zbiórka uczestników przed dworcen 
kolejowym w Sosmoweu o godz. 5-j min 
30 rano. skąd uczestnicy autohusami adja 
dą do Mysłowic, a następnie galarami de 
Nowcgo Bierunia. 

Wycieczka ta będzie  urozmaidena w 
tzasie podróży imprezami i atudkcjami 
Przewidzi:ne jest piażowanie i dlatego 
uczestnicy wycieczki winni zaopatrzyć 
Się w kostjumy kąpielowe. Udziai w wy- 
cieczce wraz z kosztami przejazdu awto- 
brem, galiunami i koleją wynosi 4 zł. od 
osoby, członkowie Ligi Morskiej i ch 
rodziny płseą zł. 5.50. Zapisy przyjmo- 
wane będą do dnia 4 lipca br. w sekreta- 
cjacie LMK. (gmach sądu okręgowego) 
w godzinach od 18-cj do 20-ej, oraz na 
Pogoni w sklepie p. Zawadzkiej ul. Że- 
romskiego 6. w wytwórni kajaków przy 
ul. Parkowej 1, u p. Zakolskiego. W ra- 
zie niepogody wycieczka zostamie odwo- 
lamna na niedzielę następną tj. na 14 lipca 
xy 

LJ LJ 
Uruchomienie 
FABRYKI SZKŁA 

W tych dniach została uruchomiona 
tabryka szkła Tow. Akcyjnego w Ząb 
kowicach. 

Narazie przyjęto do pracy 167 ro- 
boinitków. 

W najbliższych dniach spodziewane 
są dalsze przyjęcia do pracy. 

a= KR 
X Z PRASY FACHOWEJ, Owtańui m. 5 
„Plzegiądu Górniczo - Hutniczego”, or- 
sam Stow. polskich inżynierów górmi- 
Czych i hutuiczych, zawiora treść marde- 
kującą: luż. T. Miaskowski: „Z cylku o- 
biiczeń odllowmiazych” : Andrzej ]atomiec- 
ki: „Technika ckspontu węgla”; Inż. Je- 
rzy Vogt: „Oreanczacja robót pomoni- 
czych na dole“; Inż. Adam Kozlowski: 
„kemieczneść kontroli olejów smarowych 
w przemyśleć; Uwagi do dyskusji o 1e- 
formie programu nauk Akadumji górni- 
azej — inż. Kazimierz Miinmich; Spadek 
spożycia węgla — dr. Tadonmz Borkow- 
ski; Sytuacja gospodarcza polskiego prze- 
myzlu  górmiczo-hmtniezego w r. 1954 — 
imż. St. Z; Życie stowatzykzoniowe; Prze- 
głąd czisopirm i wydawniwtw z działu 
gómiczigo, gcąpodarazego | prawniczego: 
Różne wiadomości; Sprostowamie: Staty- 


stylka. 


X Z ŻYCIA ZWIĄZKU PODOFICERÓW 
REŻ. Dn. 11 czonwoa obyło się organi- 
zacyjne zebramie OZPR, koło Soenowiec- 
Pogoń, z udziałem członków zarządu o 
kręgu, w osobach p. Stefana Nowocienia 
i Edw., Rajzmana. Zebranie zagaił p. 
Glagluś Bol. witając przedstawicieli okre- 
Bu oraz zapmaszając na przewodniczącego 
Stefana Nowocienia, W treściwem prze- 
mówieniu przewodniczą:y podkreślił cele 
i znaczenie Związku poczem przystąpio- 
no do wyboru zarządu koła, w skład któ- 
tego weszli: Glagluś Bel. — prezes, Kina- 
pik Tadeusz — wiceprezes, Sowiński Wł. 
sekretarz, Król Jan — skarbnik oraz 
Członkowie zarządu: Laśniewski Stam.. 
Huras Ludwik, Kidawa Stan. Na zakoń- 
czenie zebrania jednominułowem mił:2c- 
njem uczczono pamięć ś.p. Marszałka Jó- 
zeła Piłsudskiego. Zarząd koła Sosnowiec 
Pogoń podaje do wiadomości, że lokal 
koła mieści się przy ul. Staropogońskiej 
nr. 14 i tam są przyjmowane zapisy mo- 
wowsitępujących we wtorki i czwartki od 
Moxhz. 18 do 0 


rem 


„KURJER ZACHODNT: środa 19 czerwca 1935 reku. 


Przedwczoraj odbyło się posiedze- 
nie Rady miejskiej w Sosnowcu, na 
którem załatwiono szereg spraw na- 
tury finansowej. Na wstępie przewo- 
dniczący prez. Kaczkowski wygłosił 
wspomnienie pośmiertne o Ś. p. rad- 
nym Przypkowskim, na którego miej- 
sce wchodzi do Rady r. Antoni Chu- 
dzik. Radni wysłuchali przemówie- 
nia etojąc. 

Skolei Rada uchwaliła przyjęcie 
100 tys. zł. na poczet rocznej bezwrol 
nej zapomogi od Komunalnego Fun- 
duszu pożyczkowo-zapomogowego. a 
następnie powzięto postanowienie za- 
ciągnięcia pożyczki w wysokości 150 
tys. zł, z Funduszu Pracy na rozsze- 
czenie sieci " onalizacyjno-wodocią- 
gowej. Sieć ta będzie rozbudowana 
na Pogoni. Środuli i Starym Sosnowcu 
oraz przeprowadzona będzie na Mo- 
drzejów. 1 

Skolei załatwiono pozytywnie spra- 
wę komwersji dwóch pożyczek krótko 
terminowych na długoterminowe w 
wysokości 520 tys. zł. i 200 tys, zł. 
aciągniętych w Funduszu Pracy na 
oudowe ratusza oraz konwersji po- 
życzki krótkoterminowej na długo- 
terminową w wysokości 30 tys. zł., za- 
ciągnictej w Funduszu Pracy na roz- 
budowę wodociągów i kanalizacji. 
wreszcie sprawę trzeciej konwersji 
Pożyczki krótkoterminowej na dłu- 
goterminową w wysokości 100000 zł. 
zaciągniętej w Funduszu Pracy na 
przyłączenie nieruchomości do miej- 
kiej sieci wodociąsowo-kanalizacy j- 
nej. 

Te same sprawy w drugiem czyta- 
niu rozpatrywane były na wczoraj- 
szem posiedzeniu. 

Ponadto ma poniedziałkowem posie 
izeniu Rada dokonała wyboru dele- 
cata do Rady wojewódzkiej. Było 
dwóch kandydatów: prez. Kaczkow- 
ski į ławnik Bień. Większością głosów 
zosłał wybrany prez. Kaczkowski. 

Na iem samem posiedzeniu klub 
radnych P.P.S. zgłosił interpelacje, w 
xtórej zwraca uwagę Magistratowi, że 
dotychczas nie została wybrana ko- 

visja rewizyjna, potrzebna do zba- 
amia długoletniej gospodarki komi- 
sarycznej oraz że Rada nie uchwali- 
ła dotychczas regulaminu. Ponadto 
klub P.P.S. zainterpelował pana pre- 
zydenta, kiedy znajdą się na porząd- 


Opiekunowie drużyn 
I BYLI HARCERZE DO SPAŁY 


Opiekunowie dmużyn i byli harcerze 
bardzo mile będą widziani w Spale, jed- 
nak nie moga obozować w ramach obo- 
zów drużyn, a zostaną zak watorowami w 
budymikach i namiotach poza obozem i 
tamszmem opłaty dla nich ulegną pod- 
wyższeniu. 

Zgłoszenia opiekunów i byłych hance- 
Pzy do Spały przyjmuje Komenda cho- 
‘apwi do dn. 25 czerwca. 

W zgłoszeniu należy podać na które dwi 
należy przygotować kwatery. Do dnia 
1 lipca bm. również wszyscy zglarzający 
ię muszą wpłacić na kemto PKO. nr. 
68 złotych 5 — tytułem opłat organiza- 
yjnych. Za tę opłatę byli harcerze i o- 
piekumowie otrzymają: oznakę ztotową, 
»rzewiednik, siennik ze słomą. łóżko ew. 
bryczę pod hangarem. 

Wyżywienie w restauracjach i kawiar- 
Miach ziotowych według a:owiązującego 
Cannika. 

Byli skauci i opiekunowie będą podle- 
ać ogólnemu regulamineowi zlotu. Na te- 
temach obozowych młodzieży hatcenakiej 
obowiązuje ich przestrzeganie. absty- 
Nlemcji. 


R xx 
X REJESTRACJA JUNAKÓW. Ekspo- 
żytura wojewódzkiego biura Funduszu 
tacy w Sosmowou zawiadamia, że w 
dmiach 18, 19 i 21 czerwaa bin. w pocze- 
zalni biura pośrednictwa pracy przy o- 
xienku odbywać się będzie rejestracja 
lunaków do obozów pracy. Chętni na wy 
jazd mogą się zgłaszać i rejestrować w 
Wieku od lat 17 do 22 lat w powyższych 
niach od godziny 9-ej do 12-ej. Wyjazd 
tarejestrowamych i zakwalifikowamych 
nastąpi dmia 22 azeuwca 1935 r. tj. w so- 
bote o godzinie 8 namo sprzed Biura eks- 
e y wojewódzkiego biura Funduszu 
iad Bomowen, ml. Zalkręt Z. 


Sprawy finan 


na posiedzeniu Rady miejskiej w Sosnowcu 


sowe 


ku dziennym Rady miejskiej wnio- 
ski P.P.S., zgłoszone w lutym i mar- 
cu r.b. w sprawie opracowania planu 
robót miejskich, celem zatrudnienia 
bezrobctnych. 

Prócz interpelacj: klub P.P.S. zgło- 
sił wniosek, domagający się unormo- 
wania płac robotniczych na roboiach 
miejskich według płac, obowięązuja- 
cych w przemyśle. 


Spóźniony budżet Będzina 


Echa gospodarki komisarskiej 


Jak wiadomo, władze wojewódzkie 
zwróciły, celem ponownego opraco- 
wamia, preliminarz budżetowy Będzi- 
na, zestawiony jprzez b. władze ko- 
misarskie miasta. Z uwagi na to, iż 
preliminarz powinien wejść w życie 
z dn. 1 kwietnia, a tymczasem jest on 
jeszcze w sferze projektów, na ostat- 
niem posiedzeniu Rady miejskiej po- 
wzięto uchwałę, aby dla szybszego za- 


O szpital dziecięcy w Zagłębiu 


w piątek zebranie komitetu budowy 


'fowatzystwo Lekarskie w Sosnow- 
cu nadesłało nam odezwę, w której 
między ımnemi czytamy: 

Stwierdzając żywiołową niemal po- 
irzebę istnienia w Zagłębiu szpitałika 
dla dzieci, szczegółniej w dziedzinie 
chorób zakaźnych, w środowisku tak 
gęsto zaludnionem jak Zagłębie, To- 
warzystwo Lekarskie z inicjatywy po 
szczególnych lekarzy i uznania tej 
potrzeby przez datki osób, przekona- 
nych o tym braku w lecznictwie dzie- 
cięcem, powzięło myśl powołania do 
życia organizacji, któraby zajęła się 
urzeczywistnieniem tej szlachetnej 
myśli. 

Nie wdajemy się obecnie w uzasad- 
nienia iej strawy, nie mamy jeszcze 
konkretnego planu co do rozmiaru 


szpitałika, ewentualnie tylko oddziału 
dla dzieci. żywimy iednakże nadzie- 
ję, że ogół mieszkańców naszej poła- 
ci kraju, że instytucje dźwigające 
ofiarnie obywatelskie obowiązki, że 
znane w prasie zamiary składania 
ofiar na cele zbożne i trwałe istnieja 
w społeczeństwie i że omówienie w 
szerszem gronie poruszonej wyżej 
sprawy oświetli ją, ugrumiuje pewne 
podstawy i da możność zrealizowania 
u nas ochrony zdrowia dzieci. 

W tej sprawie odbędzie się zebra- 
nie założycieli komitetu budowy sapi- 
talika dziecięcego w Zagłębiu Da- 
browskiem w dniu 21 czerwca rb. o 
godz. 19 w lokalu Towarzystwa Le- 
karskiego Zagłębia Dabrowskiego w 
Sosnowcu, ul. 3 Maja 15. 


Dlaczego się rozwiódł Wieczorek? 


Zamknięcie przewodu sądowego 


Wczorajszy dzień procesu w pra- 
wie nadużyć w Banku Zagłębia mi- 
nal sądowi na przesiuchanin świad- 
ków, biegłego-kaligrauła Wł. Arasz- 
kiewicza, eraz osk. Wieczorka i osk. 
Jagiełłowicza. Świadkowie Wiktor o- 


raz Marceli bracia Jagielłowicze ze- | 


znali, że deklaracje. które złożyli dó 
banku, podpisali własnoręcznie. 
związku z iem zeznaniem sąd powo- 
łał na rozprawę biegłego. Kaligrafa. 
który, po porównaniu podpisów na 
deklaracjach z wziętemi od świadków 
podjpisami, orzekł, że pochodzą one z 
jednej ręki. 

Ciekawe były wynurzenia osk. Wie 
czorka. dotyczące jego rozwodu z 
pierwszą żoną. Mając tereny w Strze 
mieszycach, obciążył je na korzyść 
swej pierwszej żony na sumę 100 ty- 
sięcy złotych. Majątek był współny. 

Przewodniczący: A czyja była wi- 
na, że oskarżony się rozszedł z żoną? 

Osk. Wieczorek: Nie pamiętam. Ro- 
zwód otrzymałem w 1928 roku, a w 


1950 zmieniłem wiarę i ożeniłem się 
powtórnie. 

Przewodniczący: A jakie oskarżony 
miał zamiary, co do strzemieszyckic! 
terenów? Dlaczego tam nie wybudo- 
wał cegielni? 

Osk. Wieczorek: Chciałem utrzy- 
mać jaknajdłużej cegielnię w So- 


| |snowcu. Z chwila, kiedy wyczenpałby 


się gliniak w Sosnowcu, miałem za- 
miar w Strzemieszycach wybudować 
cegielnię, a następnie tam produko- 
wać cegłę. 

Po wyjaśnieniach osk. Wieczorka 
sąd przesłuchał osk.  Jagiełłowicza, 
poczem, po załatwieniu szeregu for- 
malności, został zamknięty przewód 
sądowy. 

Na tem sąd rozprawę przerwał do 
soboty, t. j. do dnia 22 b.m. do godz. 
9-ej rano. W dniu tym przemawiać 
będą strony. Wyrok zapadnie prawde 
pedobnie we wtorek lub środę rrzy- 
sz'ezo iygodnia. 


Przepiłował kraty więzienne 


Straż więzienna schwytała zbiega 


Na wokandzie Sądu okręgowego w 
Sosnowcu znalazła się wczoraj gło- 
śna sprawa Śmiałej ucieczki z więzie 
nia będzińskiego, Ludwika Mielcarza 

Mielcarz. siadujące kilkuletnią 
karę więzienia, porozumiał się ze 
swymi współłowarzyszami i przy ich 
pomocy przepiłował pilnikiem krat 
w oknie, a nasiępnie po linie dosta 
się poza bramę więzienia. 

Ucieczka się jednak nie udała. W 
chwili bowiem, kiedy znalazł się na 
ulicy, natknął się na przechodzącego 
podówczas obok więzienia posterun- 
kowego, który widząc, że osobnik ów 
ucieka, rzucił się za nim w Pogoń. 

W tej chwili rozległy się strzały. 
Jak się okazało ucieczkę więźnia spo 
strzegł stróż więzienny, który począł 
strzelać w kierunku uciekającego. Po 
drugim strzale uciekający przewrócił 
się na ziemię, co pozwoliło go schwy 
tać i osadzić spowrotem w więzieniu. 

W toku dochodzenia okazało się, że 
pilnik do przepiłowania krat, jak rów 
nież linkę otrzymał on z zewnątrz od 
niejakiego Bolesława Urbańskiego z 
Sosnowca. Do ucieczki dopomogli mu 
jego współtowarzysze niedoli 18-letni 
Stanis.aw Łukasik. oraz 26-letni Józef 
Sośnierz. 


Po przepiłowaniu krat, kiedy w 
więzieniu zapanowała «cisza, Miel- 
carz AR lian koniec linki do 
ramy okiennej, drugi zaś koniec prze 
rzucił przez mur. 

Po dokonaniu tych wstępnych prz 
gotowań, Mielcarz pożegnał się z ko- 
legami, a następnie opuścił się po 
linie. 

Poza Mielcarzem, który obecnie 
przebywa w więzieniu w Cieszynie. 
stanęli przed sądem Łukasik, przeby 
wający w więzieniu śledczem w Tar- 
nowie, Sośnierz. odsiadujący karę 
10-letniego więzienia na św. Krzyżu, 
oraz Urbański. 

Na rozprawie poza Mielcarzem, ża- 
den z oskarżonych do winy się nie 
przyznał. Sąd, po naradzie, skazał 
Mielcarza, Łukasika i Sośnierza po 
roku więzienia, Urbański zaś, z braku 
podstaw, został uniewinniony. 


X ZBIÓRKA ZUCHOWA. Wódz Grom- 
dy zuchów „Środukaków" i „Stasia Tar- 
kowslkicgo” zawiadamia o zbiórce au- 
chów w środę o godzinie 10 rano w szkole 
powszechnej ne. 22. Olbeengść wszystkich 
zuchów konieczia, ze względu na oms- 


wianie sprawy kolonji letniej dla J dotraymsje. 
chów. i 


łatwienia pracy, preliminarza nie prze 
kazywać komisji finansowo-budżeto- 
wej, natomiast budżet. bezpośrednio 
po opracowaniu go przez zarząd miej 
ski zostanie przekazany Radzie miej- 
skiej, celem ostatecznego załarwienia. 

Jak zestawiony był budżet przez b. 
władze komisarskie. świadczy najle 
piej fakt, zwrócenia go przez woje- 
wództwo, a przecież gdzie. jak gdzie. 
ale właśnie w Będzinie preliminarz 
powinien być wzorowo opracowany 
gdyż władze komisarskie powierzy- 
ły tę pracę specjalnemu urzędniko- 
wi, który jednak nie umiał wywiązać 
się z zadania i w rezultacie prelimi. 
narz trzeba ponownie opracować, 

W związku z tem trzeba (przypom- 
nieć, iż niedawno zamieściłiśmy ,.spro 
stowanie* p. Rzeczkowskiego, w któ- 
rem b. komisarz Magistratu Będzina 
między innemi. nadmienia. iż w okre- 
sie trwania tymezasowego zarządu 
Będzina ogólne zadłużenie miasta 
zmniejszyło się o 209 tysięcy zł. Jaki 
jest stan rzeczywisty, niedaleka przy 
szłość wykaże. Narazie jest rzeczą 
wiadomą, iż mimo posiadania rentow. 
nego przedsiębiorstwa, w 
miejskiego zakładu elektrycznego. da 
jącego miastu przeszło 200 tysięcy zł. 
rocznie dochodu, władze komisarskie 
nie kwapiły się z piłaceniem czynszu 
a dzierżawę sieci i za dostawę prąp 

u. 

Należność z tego tytułu wynosiła o- 
koło 400 tysięcy zł. mimo, że miejskii 
zakład elektryczny przynosił znaczne 
dochody. i 

Pozatem jest rzeczą ciekawą, jak 
obecnie władze miejskie ustosumiku- 
ją się do sprawy nadurzyć, ujawnio- 
nych w miejskim zakładzie elektrycz 
nym i w wydziale podatkowym. 

Jak słychać, na Radzie miejskiej 
ma być zgłoszony wniosek, aby na- 
dużycia w miejskim zakładzie elek- 
trycznym pokrył b. komisarz, który 
ze względów oszczędnościowych. sam 
ob ja kierownictwo przedsiębiorstwa 

chwalenie wniosku może nie mieć 
zastosowania, lecz już choáby z tego 
widać, iż p. Rzeczkowski będzie miał 
jeszcze sporo przykrości z racji swe 
go komisarstwa w Będzinie, bowiem 
Rada miejska, korzystając z przysłu- 
gujących jej uprawnień, będzie 
szczegółowo badała gospodarkę ko- 
misarską, wyciągając z wszystkiego 
odpowiednie wnioski. 


O przystrojenie 
OKIEN I BALKONÓW 


Juro. * dniu święta Bożego Ciała, u 
licami Sosnowca przejdzie w 'iriumial. 
nym pa-hiodzie Zbawiciel świata, ulkryttrg 
pord postacią Chleba. 

Okazałe ceremonje kościelne, podnio 
sło pienia, bogate szaty kapłańskie i naj- 
większa wystawmość, na jaką może stę 
zdobyć Kościół, mają choć w części być 


wynagiodzeniem za ogrom pokory 
Wszechmocnego Boga. 
Uroczysta procesja przejdzie ulicami: 


Prez. Mościckiego, Sienkiewicza, Marsz. 
Piłsudskiego, 3 Maju. Małachowskiego 
do parafjalincgo kościoła. 

Katolickie spoieczeństwo proszone jest 
o zamanifestowanie żywej wiary w Boga 
Eucharystycznego przez jałknajwystaw- 
mniejsze przyktrojenie okien i balkonów w 
domach wzdłuż tych ulic, któremi kro 
czyć będzie procesja. 


—KX— 


Dwa wyroki 
W SPRAWACH LOKATORSKICH 


W Sądzie Najwyższym zapsdly dwa 
zasadnicze orzeczenia w sprawach loka- 
torsikich. Sąd Najwyższy orzekł, że wszel- 
kie pozwy, zawierające żądania na tle 
odstępnego za lokale ulegają odnauceniu. 

Ciekawe orzeczenie co do możliwości 
ekamisji z własnego domu zapadło na tle 
isporu współwłaściciela nieruchcmości z 
sekiwestratorem wyznaczonym pnzez sąd. 
Sąd Najwyższy uznał, że wepółwłaścicief 
nieruchomości, zajmujący lokat ma pod- 
stawie umowy, zawarłej z sdłiwestirałto- 
rem, może być eksmitowany z własnego 
domu w wypadku. gdy umowy tej mó 


b., 


O zamiatanie ulic 
W BĘDZINIE 


Mieszkańcy Będzima sikarżą się, iż za- 
mialtanie ulic odzywa się tam przeiwaćż- 
mie około godz. 8 ramo, t.j. w porze, kie- 
dy urzędnicy spieszą do biur, a dziatwa 
wikolma na lekcje. 

Z uwagi na to iż sprawa ta unomowa- 
na jest odpowiednimi przepisami, może 
policja zechce zwrócić ma Ho nuwagę i 
przyzwryczai opomniych do przestrzegania 
tych przejpisów, co jest również i z tego 
względu rzeczą konieczną, iż na wielu 
ulicach zamiałtanie odbywa się na sucho. 
czego ze wzgiędów zdrowotnysh mio 
można, tolerować. 

——ZY 


. . . 1 . o 
O likwidację kasy brackiej 
NA KOP. JAKÓB 

W ub. niedzielę odbyło się zebranie 
robotników kopalni Jakób w Niemcach 
w sprawie likwidacji Kasy brackiej. 

Na zebraniu uchwalono likwidację ka- 
sy. Uchwała ta zostanie przesłana do Min. 
opieki społecznej i w nazie zatwierdze- 
wia jej kara zostamie zlilkwidowana. 

Zebrani wybeuli spózjalną komisję w 
składzie 12 osób, która zajmie się załat- 
wieniem formanlłości, związanych z lik- 
widacją kasy. 

W doim 1 bm. w karie znajdowało się 
© tys. zł, 


Bójka na ulicy 


W ub. poniedziałek wynikła na ulicy 
Robotniczej w Sosnowcu bójka na tle po- 
rachunków osobistych między Józefem 
Karbowiczem, a Feliksem Ortikiem. za- 
mieszkałymi przy ulicy Robotniczej 6. W 
bójce wzięło również udział kilku innych 
osobników. 

Bójkę zlikwidowała policja, zatrzymu- 
jąc Stefana Strojmiaka, Fałbjana Krlelka 
i Karbowicza. 

Zatrzymanych przekazano do dyspozy- 
cji władz sądowych. 

a "| mm 

X ODROCZONE KONFEFRENCJE. Na 
meozanaj zostaly wyznaczone przez Inspe- 
kitorat pracy w Sosnowou dwie kouferem- 
cje w sprawie zawarcia nowych umów 
zanobkowych. Konferencja z brukarzami 
nie doprowadziła do porozumienia i zo- 
stała odroczoma do dmia 19 lipca. 

Również konferencja z pracownikami 

branży mięsnej w Sosnowan nie dopro- 
wadziło do zawarcia umowy że wzgtędu 
na brak przedstawicieli zainteresowanych 
strom. W sprawie zawarcia umowy mają 
odbyć się dalsze rozmowy bez posredmi- 
aiwa [Inspektoratu pracy. Po dojściu 
stron do porozumienia zostanie podpisana 
oficjalna umowa. 
X NIE WOLNO PRACOWAĆ W NIE- 
DZIELE. Naskutck pretokułów Inapekto- 
ratu pracy. sporządzonych riektórym wła 
ściciołom przedsiębiorstw za pracę w nic- 
dizielę odbyło się w Sądzie okręgowym w 
Sosnowcu szereg spraw. przykzem zapa- 
dły wyroki skazujące na grzywmę od 200 
zł, z zamianą na areszt. M. in. skazani 
zostali: piokarz Z. Katz, stolarz Oliwa 
i. kaiśnierz Temenil»suum. 


x Z WOZU Wolfa Pllasznika z Będzina 
(Mod:zejowska 44) skradziono na ulicy 
Modrzejowskiej w  Somowcu paczkę 
szparatu, wartości 60 zł. 


KRONIKA ZAWIERCIA 


X FILM Z UROCZYSTOŚCI POGRZE- 
BOWYCH MARSZ. PIŁSUDSKIEGO. 
Jak już zapowiadaliśmy, staraniem wła- 
ściciela miejscowego i jedynego kima 
tela“ w Zawierciu p. Jawcaskiego, w 
ub. poniedziałek wyswietlany był film z 
uroczystości pogrzebowych ś. p. Mamszał- 
ka Piłeudiikiego. Od godziny 8 rano do 
5 popołudnim wyświetllamo film dia mło- 
dzieży szkół powszechnych, średnich i 
nauczycielstwa, zać od godziny 3.15 dla 
ubarezego społeczeństwa. Spowodu duże- 
go zainteresowania, wyświetlanie fitmm 
przedłużono do godz. 12.50 w nocy. Łącz- 
nie film okejrzało około 12 tysięcy osób. 
Porządek na sali i przed kinem trzymała 
policja i miejska straż pożanna. W tych 
dniach w kimie „Steta“ będzie wykświe- 
ilary film polski p.t. „Sztandar wolności“ 
nad program zaś film z uroczystości po- 
grzelbowych. 

X DZIATWA ZAWIERCIAŃSKA NA 
KOLONIACH LETNICH. Dzięki utana- 


„KURJER ZAGRODNYI! Środa 19 czerwca 1935 roku. 


niom zarządu miejskiego, a przedewszyst- 
kiem p. prezydenta Szczodrowskiego, 
zonganizowamo dla biednej młodzieży za- 
wierciańskiej ze szkół powszechnych ko- 


lonje letnie w okolicznych wsiach: Skar. 
życe, Karlin, Morsko, Kroczyce i Kali- 
nówka. Wazonaj młodzież opuściła mia- 
sto, udając się na kolonje. 


Konstruktor maszyny piekielnej 


stanie dziś przed sądem 


Na wokandzie Sądu okręgowego w 
Soasnoweu znajdzie się dzisiaj sensa- 
cyjna sprawa ełektromoniera, Józefa 
Drożdża z Kazimierza. oskarżonego 
o wyrafinowane zabójstwo krewnej. 
Karoliny Tobiszowej z Klimontowa, 
oraz ciężkie poranienie jej męża, Jó- 
zeta Tobisza. 

Jak wynika z aktu oskarżenia mię- 
dzy Drożdżem. a Tobiszami istniał 
zadawniony spór o majątek. Pałając 
zemstą do Fobiszów, Drożdż skonstru 
owal maszynę piekielną, a następnie 


wysłał ją pocztą pod adresem Tobi- 
szów. Skutki tego kroku okazały się 
tragiczne. Z chwilą bowiem. kiedy 
Tohiszowa otwierała paczkę, nastąpi- 
ła ogłuszająca eksplozja i ciało nie- 
szczęśliwej rozerwane zostało na 
strzępy. mąż zaś jej doznał ogólnych 
obrażeń. 

Ponieważ jest to wypadek. jakiego 
nie notowano dotychczas w Zagłębiu. 
procs ten wzbudzi niewątpliwie du- 
że zainteresowanie. Na rozprawę po- 
wolano 50 świadków, 


Umysłowo chora z Sosnowca 
popełniła samobójstwo w zakładzie psychiatrycznym w Rybniku 


Onegdaj teren Zakładu jpsychja- 
trycznego w Rybniku był miejscem 
samobójstwa popełnionego przez o- 
błąkaną 29-letnią Marję Hofmanowa 
z Sosnowca. 

Kiedy dyżurna pielęgniaska Marja 
Pkocz weszta do ustępu. mieszczące- 
go się w budynku zakładu, w którym 
chora przebywała, zauważyła, ku 
swemu wielkiemu przerażeniu zwła- 
ki Hofmanowej wiszącce na sznurze 
urkęcenym z bielizny, a zawieszonym 


na klamce. Zwłoki denatki odstawio- 
no do kostnicy Zakładu psychjatrycz- 
nego. 

O iragicznej śmierci umysłowo cho 
rej zawiadomiono prokuraturę Sądu 
okręgowego w Rybniku. > 

Dodać nałeży. że niedawno w tym 
samym zakładzie popełniła również 
samobójstwo obłąkana Albina Matko- 
wa. która utoniła się w pobliskim 
stawie. 


PROGRAM RADJOWY 


PORANEK MUZYCZNY ZE STUDJA. 

Poranek muzyczny czwartkowy «uia 20 
bm. o godz. 1220 przymiesie obok szeregu 
utworów symfonicznych które wykona or- 
kies:ra symf. PR pod dyr. Stanislawa Na- 
wrota występ solowy śpiewaczki operowaj 
Franciszki Plłatówny dram mitewany przez 
rozgłośnię warszawsku z Krakowa: 

KONCERT SYMFONICZNY. 

Dunia 20 bm. o sodz. 20 nadaje Warszawa 
koncert symfoniemzy w wyk. oukiestry PR 
pod dvr. Józefa OQzimińskiego. który przy- 
niesie pierwszy poemat symfoniczny Karlo- 
wicza „Powwacające fate oraz amgielskie- 
go kompozytora Blgarn „Patomę”, zawiera- 
jącą fragmenty popularnych po'skich piesu 
patinjotyczn yoh. 

„TRZECIA LITANJA OSTROBRAMSKA“, 

Wśród czterech Litanij, kióre Moniuszko 
komponowiył na wzór majowych i paździer- 
nikowy<h litanij odmawawych i śpiewanych 
podczas nabożeństwa w Ostrej Bramie 
posiada Litanja Trzecią charakter szczegól- 
nic dramatyczny, o silnom napięciu zarów- 
no w akonipanjamencie onkiestrowym, jak 
i w wokalnych pantjach solowych oraz ze- 
społowwch. Utwór ten uslyszą radjostucha- 
cze dnia 20bm. o godz. 21 w wykonaniu 
pierwszego warzawskiego miejskiego Kola 
Śpiewaczego oraz orkiestry pod dyr. TaJ 
Czudow:-kiego. 

ŚRODA 19 CZERWCA. 

6.50 Audycja poranny. 825 Wskazówki pra 
ktyczne. 1157 Sygnał czasu, hejnał. 12.15 
„Koncert dla naszych letnisk į uzdrowisk 
w wyk. kwintetu Bodeńskiego. 13.30 Beetho- 
vena Kreutzerowska sonata w wyk. Broni 
sława Hubenmana—skrz. i Ignacego Fried- 
mana— fort. (płyty). 15.00 Cedula gieldy zbo- 
żowo-towarowej. 15.05 Chwilka społeczna 


15410 Wiadomosci o eksporcie polskim. 15.17 
„Jedziemy na kolonje“ — transmisja z od- 
jazda dzieci warszawskich przeprowadzi 
auda Tatarkiewicz. 15.49 „Cytra i piosen- 
ka” Wykonawey: Emilja Zielińska i chór 
Alojzego Zaremby. 16.09 Z małemi dziećmi 
na wsi” pogadanka wyst. Marja Weryho-Ra- 
dziwiłławiczawa. 16.15 Utwory na organach 
wykona prof. Bolesław Szabelski, 16.50 „Co- 
dzienny odcinek proży: „Nene i Nini 
Dwie sieroty) Uuigi Pirandello. 1700 Kon- 


cort mandolinistów „Mejnal”, 17.55 IX kan- 
cort z cykm „Pi wieków mmzyki kame- 
ralnej”. Wykonawcy: Todja Kmitowa — 


dkrzywce, Mieczysław Szaleski — aMówka i 
J. Wojakowski — (led. 18.00 „Psalmy Krasiń- 
skiego — montaż pochycko-muzyczny w 
op «cow. |. K. Skiwskicgo i Witolda Faule- 
wieza. (8,65 „Całą Polska śpiewa - chór 
dzieci szkoly powszechnej w Dobrzyniu nad 
Drwocą. 18.50 „książka tama, ciekawa i do- 
bra“ — szkic literacki — wygł. prof, Alfred 
Jesionowski. 1845 Mercedes Capsir — sn- 
pras (płyty). 19.15 Koncert reklamowy. 19.30 
Pieśni R. Schumanna w wyk. St. Argusiń- 
kiej. 1960 Pogaxdanka mjr. Lipińskiego na 
te sat wspomnień o Marszałku do raku 1918. 
20.00 Feljeton pt. „Na wyspie Bornholm“ — 
wvgł prof. Laxliwik Kokiel 20.10 Koncert. 
zespołu salonowego. 2055. Obrazki z życia 
dawnej j współczesnej Palski". 21.00 Kon- 
eert Chopinowski w wyk. Henryka Sztomp- 
ki. 21.50 „Krzamim* — fragm. z pow. Selmy 
Lagerfoóff „Tęitwące serce”. 21.10 Soweryun 
Raci ag: Sonata ma wiolonczelę i fortepian. 
wykonawcy: Dezyderjusz Danczowski - 
wiolonczela i Edwand Steinberger — forte- 
pam. 22.00 Transmisja fragmentów między- 
narodowego meczu tenisowego Polska — Ja- 
ponja, 22.15 Wiadomości eportowe. 22.35 
Skrzynka francuska. 22.55 Mała orkiestra P 
. pod dyr. Zdzisława Górzyńskiego. 


ŻYCIE 
| oda 


ŻYTO POLSKIE DO HOLANDJI. Prasa 
holenderska donosi, że Holenderska Centra- 
la Rolnicza udzieliła ponownie zezwolenia 
na dostawy polskiego żyta do Holandiji, bę- 
dące przez pewien czas wstrzymane. Nara- 
zie ma być dopuszczone na rynek holen- 
derski 23 tys. ton żyta polskiego, nie licząc 
7 tws, tom, które mają być objęte układem 
kompensacyjnym. Do tej pory nie nastąpiło 
jeszcze porozumienie co do ceny, po jakiej 
ma być żyto dośsiurczane. Ostatnio Holan- 
dja ograniczała się da imporiu żyła wyłącz 
nie z Argentyny. Obecnie oprócz Polski 
jeszcze Łotwa czyni starania o zbyt swyc. 
zinarów żyta na rynku holenderskim. 

POLSKA DOSTAWCĄ BERETÓW. Wedlug 
oficjalnej statystyki hamdlm zagranicznego. 
Holamdja importowalą w ciągu pierwszych 
miesięcy rb. 27 ton beretów. wartości 835.000 
guld. hol. Wśród dostawców beretów na ry 
nek holenderski na pierwszem miejscu znaj 
duje się Palsika (8 ton, wart. 25.000 gull.) 
kiónej udział w ogólnym imporcie beretów 


GOSPODARCZE 


do Holamdji wynosi ok. 30 proc. Na dalszych 
'miejseach znajdują się Framcja. Belgje, Ja- 
ramja, Czechosłowacja i Niemcy. 


GIEŁDA 
PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Boligja 89,68. Holandija 559.50. 
Londyn 26.11. Nowy Jonk 3.291/4. Nowy Jork 
ikabl) 5.211/2, Praga 22.14. Szwajcanja 173.20. 
Sztokholm 154.40. Włochy 4355. Berrin 213.60 
Madryt 72.53. 

Obroty średnię, tendencja 
Banknoty dolarowe w obrotach pozagiełdo- 
wych 3.28. Rubel złoty 4.751/2. olar złoty 
9.18. Gram czystego zlota 5.9044. Marki nie- 
mieck:e (hanknety) w obrotach prywatnych 
178'/4. Funt szlierlingów (bnaknaty) w obra- 
tach prywatnych 26.11 

Papiery procentowe: 7 proc. poż. stabiłiza 

“jna 66.00 --65,05 (odcinki po 50 dol.) 66.50 

615 (w proc.): 4 proe. państw. poź. prê- 

mjowa dolarowa 33.50; 5 proc. konwersyjna 


niejednolita. 


Wr. 106 


66.%0—66.00; 6 proc. poż. dolarowa %1.25— 
8i.(O (w proc.); 5 proc. poż. kolejowa kon- 
wersyjjna 61.00. 

Aikoje: Bank Polski 8750: Ostrowiec 17,0% 
Starachowice 54.26-—34.40--34.25. 


KONKA OLKUSZA 


X UZUPEŁNIENIE. W sprawozdaniu 2 
du. wczorajszego z poświęcenia ośrudlków 
zdrowia w Bolesłewiu, Ogrodzieńcu i 
Wińbroniu,  pominęti$my kierownika o- 
Jodki zdwosia w Olkuszu, p. dra Wa 
chywa Kalliota, który brał udińał w po 
wytszych uroczystościach, a który ewą 
erlduną z poświęceniem pracą przyczynił 
się wybilnie da rozwoju orńroclka zdrowie 
nóawylko w Olkuszu. ue i w powiecie. 


X PRZED ŚWIĘTEM MORZA. lrozy- 
ntość Święta motza w Olkuszu, odbędzie 
się w dm, 29 lmn. rozpoczęciem capettzy* 
kiem w dm. 28 km. wieczorem. Posiecze- 
nie w sprawie programu święta, odbedzie 
się w dn. dzisiejszym o godz. 7 wierz. w 
sali Rady powiatowej w Olkuszu. 


X 25 TYS, ZŁ. NA INWESTYCJE MIEJ- 
SKIE. Funeusz Pracy przekazał zarząda- 
wi m. Orkusuzu 25 tys. zł. na roboty inwe 
stycyjuc w mieście. Dzięki tej pomocy 
finameewcj. Magistrat niweluje parcele 
za szkołą powsz. nr. I w kierunku nowe- 
go emon'w:za t krukuje kitka ulie w mie- 
śe wagi. na peryferjach.  Przypuszczać 
należy. że Magistrat z tej sumy będzi 
mógł doprowadzić do porządku główna 
siterję w Olkusau, mianowicie jezdnię 
od stasji w kierunku Ojcowa, która w 
obctnym ckresio jest w fatainym stanie. 


X DO PALESTYNY. W pierwszym põ- 
rodzu r. bież. z Olkusza, Wolbromia i Pi- 
bey wyjcehajo do Palestyny ogółem 22 
rodziny. t.j. ekało 100 osób. 


© POŻARY. W nowy m 16 bm. spłonąj 
dom Józefa Palucha we wsi Szyce. gm. 
kidów wraz że sprzętami domowami. — 
We wi kąpiołki, gm. Pilica, spal] się 
com nirszkełwy na szkodę  Baltazaru 
Bałazego. W obydwóch wypadkach po 
ża: porsial spowodu złego stanu komónu 


zone: POLSKI 


POŻAR LASÓW 


W ostatnadh dniach w lesie panstwo- 
wym przy lośsiczówee Marytamika, w po- 
wicie CCewniókim powstał pożar, który 
weikttek sinogo wiatru objął wkrótce 
kilki ulziesiąt hektarów 10—15 letniego 
drzewostanu. Pożar zaczął zagrażać 
wsiom Podlesie, Lipka. Wyjpalamki i Bę- 
klinice. Aksją gaszenia pożwu zajęły 
się wszyskie okoliczne straże ogniowe 
przy wydatnej pomoty całego apołeczeń- 
diwa. Na miejste pożaru przytbył starosta 
Kozłowski i przedstawiciele imn. władz. 
Ogień wguszomo późnym wieczorem. Po: 
wstał en prawdopodobnie od riodopałka 
pitpiorosa, rzuooncgo tekkomyśluće pnzez 
Jalkiogoć przechodnia, 

W RACIĄŻU SPOKÓJ 
Żydowskie „Warsz. Radjo“ domosi: 
„Pisma grodzieńskie opsbtikowały na 

stępujący oficjalny komunikat o wypad- 
kadh w Suwałkach, 

W niedzielę dn. 9 bm. w godzinach wie 
azapnych grupa podehmielanych osobni- 
ków, złożona z mętów społecznych w Su- 
walkach usiłowała wybić szyby w dziel- 
mcy żydowskiej. 

Natychmiastowa interwencja  połicji 
zlikwidowała wystąpienie świata podriem 
nego. x 
Awamiunnicy w liczbie 95 osób zostali 
przekazami władzom sądowym i osadzeni 
w więzieniu", 


OFI AR Y wmm 


Maturzystki Gimnazjum im. E. Plater zł 
5 na kopiec im. Marszałka Piłsudskiego. 
Samorząd Uczenie Państw. Gimnazjum im. 
E. Plater zł. 30 na kopiec im. Marszałka Pit- 
dskiego. 


„CZUWAJ” dodatek harcerski n.12 
ZLOT DRUŻYN SPALSKICH 


Na niewielkiej, wśród młodego 60- 
*niaka polanie, sterczy wyniosły, z 
kory edarty maszt. Niema na nim fla- 
gi, jeno przygotowany do niej sznur, 
a kilku harcerzy wytycza teren, wbi- 
lająe kołki w równych odstępach. 
Wwkrąz niewielkiej pai 

Słychać daleki śpiew, Na drożynie 
leśnej ukuzuje się oddział maszeru- 
ją ych chłopaków, objuczonych wsze 
anim rynsztunkiem, zakurzonych 1 
roześmianych, a niebawem,  wycią- 
Anięci w równy szereg. stają pod 
masztem, słuchając, jak drużynowy 
melduje służbiście oboźnemu phm. 
R. Korkowi przybyłą na zlot spałską 
drużymę. „Rozejść się!*.. Otrzymuja 
Przydział terenu i rzutiwszy na zic- 
mię tornistry. biorą się żywo do ro- 
boty. Przy dźwiękaceh irąbek. przy 
wtórze raźnych pokrzyków i śpiewu, 
z lasu wyłaniają się coraz nawe gro- 
mady zlotowców i wkrótce cicha przed. 
godziną polana rozbramiewa giwarem 
głosów, jazgotem pił, siukiem wbija- 
nych kołków i szcząękiem kotłów, w 
stórych mlodociani kucharze pliraszą 
strawę. Stanęło 31 namiotów. Zało- 
potał na maszcie biało - czerwony 
sztandar i na donośny sygnał trąbki 
zbiegli się spalczycy, porzucając 
wszelkie zajecia i spiesząc na raport. 

Jest 6 apalskich drużyn. 156 chłop- 
ców w szesnastu zlorowydh zastępach. 

wmendant zwrócił się do harcerzy, 
wyrażając szczere zadowolenie z po- 
rzucenia domowych wygód i świątecz 
nych przyjemności. dla  oczekującej 
ich tu ugamiaczki. Nie laił, że te dwa 
dni. które wypadło spędzić we wspól- 
nym obozie, przeładowane są ipro- 
sramem i trzeba się będzie wyrzec 
„świątecznej laby“ i zasłużonego wy- 
poczynku, lecz trudy poniesione iu 
pozwolą spojrzeć zbliska na przygo- 
towamie poszczególnych drużym i u- 
zgodnić wiele rzeczy, z dziedziny 
techniki i zaprawy ogólnej. Zakoń- 
czył życzeniem „Szczęść Boże“, które 
to powiedzenie ma słać się środowi- 
skowem pozdrowieniem synów Zagłę- 

ia na jubileuszowym Zlocie, a sze- 
regi odkrzyknęły gromko: „Czuwai— 
Szczęść Boże!“ 

Po kolacji i wieczornej modlitwie 
w obozie zapadła cisza. Przy błasku 
miesiąca widać było tylko przesuwa- 
jące się poza namiotami sylwetki 
wariowników, a reszta młodych zlo- 
towiczów w zdrowym, jpokrzepiają- 
cym śnie czerpała siły przed praco- 
witym dmiem. 

O godz. 6 sygnal trąbki porwał 
wszystkich na nogi. Z rozsznurowa- 
nych namiotów na Świat wychynęły 
rózespane twarze i na widok cudnej 
Pogody z dziesiątków piersi wyrwało 
się wielkie wycie. Gimnastyka ranna 
wypędziła ze śpiochów resztki rozle- 
iwienia. Po modlitwie i umyciu się 
w wartkim strumieniu, spożyto śnia- 

anie. 

Następnie wysłuchano mszy św. w 
kościełe ząbkowickim, poczem zaczął 
się właściwy program prac. Zastępy 
zęłoszone do zawodów z techniki, a 
więc: służby łączmości, terenoznaw- 
stwa į samarytanki udały się z instru- 

lorami w las na ćwiczenia. Kilka 
Zodzin trwała zaprawa i gdy oboźny 
zwołał drużyny sygnałem na obiad, z 
uczuciem ulgi ściągali przemęczeni 
hłopcy. wiedząc jednak jak to za- 
kłada się telefony polowe, po oani 
busolą Bezard'a itp. Obiad był ma 
tząs, bo komendant zapowiedział, że 
vpóźnienie będzie dowodem. że z po- 
siadanymi kucharzami niewarto kom 
Promitować się w Spale. 

Po obiedzie i krótkiem wytchnie- 
niu rewelacja zlotu: bieg  hawcer- 
ski! Szesnaście zastępów stanęło w 
Szrankach i, wypuszczani kołejno, 
przebyć musieli 16 przeszkód. nieraz 
lrudnych. Zwyciężył zastęp „Orłów“ 
2 3 spalskiej (Grodziec) 89 punktów, 
bo nim przybył zastęp „Bekasów* z 
* „palskiej 88 p. (gimn. Staszica So- 
*nowiec), dalej „Lisy“ z 3, „Uzal- 
gi: z 6 itd. } 

Wieczorowe ognisko zeromadziło 


NA BASIULI 


tłumy publiczności. 
rozśpiewała się ne 
po drużynie zadziwiały cluchaczy. 
wywołując okryki uznemia * rado- 
ści, Popisywali się harcerze z „dwój- 
ki“ skeczem obozowym pt. „Ulicu 
Śto-Krzyska”, występowali różni ar- 
lyści z Bożej laski, zbierające oklaski 
lub okrzyki 'wapółczucia, lecz gwoź- 
dziem popisów był bezsprzecznie 
śpiew chóru męskiego .6 spałekiej* 
z Wojkowie, pod batutą dha Su- 
chanka. 

Potem gawędził przedstawiciel ko- 
imendy III podobozu „Śląsk—Zagłę- 
bie“ w Spale hm, Z. Korek. Następnie 
odbyła się ceremonja wyjęcia płoną- 
cej żagwi z ogniska, której dokomał 
dh .Tarzan"'. komendant zlotu ba- 
siulskiego. Wzniósł trzaskające pola- 
no. jako symbol wspólnego przyszłe- 
go połączenia serc harcerskich w 
Spale. a na pierwszem, wielkiem tam 
ognisku wśród przyniesionych, wielu 
innych szezap podobnych, znajdzie 


Spalska armja 
dob 


re i drużyna 


się i nasza żagiew, podniecając nie- 
wygasie zarzewie zbratania i mHości 
hancerskiej. 

Zagrała trąbka. Ryknęli spalczycy: 
„Szczęść Boże!" i ipo wieczomym pa- 
cierzu udali się na spoczynek. W no- 
cy R RGdE kk: burza. Po północy 
zerwał się wicher, targając namiłota- 
mi i jak nie lunie deszcz! Piorumy i: 
oślepiające  błydkawice  potęgowały 
wrażenie, a chłopcy w namiotach, po- 
budzeni przeżywali jedną emocję 
więcej. 

Drugie święto, to już (była laba! 
Do obozu zaczęli ściągać goście, ma- 
my, łaty i znajomi, a chłopcy pełni- 
li rołę gospodarzy, częstując zupą z 
kotta i z dumą pokazując urządzenia 
w namiotach. Wieczorem nastąpiło 
zwinięcie obozu, odczytamie ostatnie- 
go rozkazu i drużyny pierzchnęły w 
las, by spotkać się za miesiąc w po- 
ciągu, uwożącym, ich. z ich nadzieja- 
mi lku Spale. 


L dtiałalności ola 


grtyjaciół harcerstwa 


przy szkole nr. 7 w Będzinie 


W dmiu 14 bm. odbyło się walne 
zebranie członków KPH w lokału 
szkoły nr. 7 w Będzinie. W związku 
z przygotowywanym zlotem w Spale* 
tutejsze Koło wykazuje b. żywotną 
ei Aino 46] w osobach pp. Fr. 
Nowińskieęgo—prezesa, St. DA ke. 
kretarza, Wł. Binkiewicza—skarbnika 
oraz komisji rewizyjnej gp. M. Wrze 
śniewskiego, J. Bańskiego i L. Sa- 
kowskiego, złożyli wyczerpujące spra 
wozdamia, które zostały z uznaniem 
przez obecnych przyjęte. Ze sprawo- 
zdań wymika, że obecny zarząd prze- 
jął od poprzedniego 66.74 zł., a obec- 
nie zamyka rok pracy 963.86 zł. po 
stromie przychodu i 606.25 zł. po stro- 
nie rozchodu, gotówka w kasie wy- 
nosi 357.63 zł. 

Dzięki pracy obecnego zarządu 79 
drużyna szkołna została zaopatrzona 


w niezbędny sprzęt. odbyła dwuty- 
godniowy obóz w Rabsztynie w wa- 
runkach b. korzystnych. Na kursy 
iprzeszkoleniowe wysłano do Łękawy 
3 osoby i do Zwardonia 3 osoby, O- 
becnie główną troską zarządu i druż. 
p. Czmiela jest należyte przygotowa- 
nie drużyny do Spały. Na ten cel Ko- 
ło rezerwuje cały gotówkowy stan 
kasy. : 

Po wyczenpującej dyskusji zebra- 
ni w uznaniu pełnej oddania się pra- 
cy dla epraw harcerskich obecnego 
zarządu wyrazili jednogłośnie po- 
dziękowanie za owocną działalność. 
W imieniu szkoły również serdecznie 
dziękował kierownik szkoły p. Stru- 
żyk. Na wniosek kierownika zebrani 
jednogłośnie wyrazili prośbę, aby u- 
stąpujący zarząd zgodził się w cało- 
ści pracować nadal dla organizacji. 


Odprawa d 


rużynowych 


hufca dąbrowskiego 


W ubiegłą soboię w gimnazjum W. 
Łukasińskiego w Dąbrowie odbyła 
się pod przewodnictwem hm St. Pio- 
trowskiego odprawa drużynowych 
hufca. kończąca pracowity rok har- 
cerski. 

Przed rozpoczęciem odprawy ser- 
decznie przemówił do zebranych ka- 
pelan hufca, ks. pref. Flisowski. ży- 
cząc pomyślnego łata ; obozowej ra- 
dości. P 

Sprawozdanie z pracy złożył przed- 
siawiciel Koła starszoharcerskiego z 
Dąbrowy dh M. Szule. Okazuje się, 
że koło wzięło udział w wycieczce 
starszoharc. do Bełgji i Francji, prze- 
prowadziło z dobrym wynikiem kurs 
PW. a ostatnio siłami członków Koła 
A czasopismo „Czuwaj“. 

Z drużyn — imponujące sprawo- 
zdanie złożyła „Dwudziesika*, wybi- 
jająca się swym rozmachem na czoło 
drużyn hufca. Pięć obozów letnich 
zgłoszonych, udział w Spale. obóz że- 
glarzy na KEN 4 subwencja uzy- 
skama z Ligi M. i K. Oto sukcesy dru- 


R Drużynowy wyraża głęboką 
wdzięczność prof, J. Brzezińskiemu, 
który mocno z drużyną wąpółpracuje. 

Skolei złożyli sprawozdania druży- 
nowi: 39 z. z Gołonoga, 75, 62. 55, 83 
60 i 1 z. z Dąbrowy, oraz 48i 76 z Za- 
górza i 40 z Zabkowie. Oprócz wy- 
mienionych przedstawił wyniki pra- 
cy reprezentant świerlicy hare. w 
Dąbrowie i członek Koła szybowco- 
wego. Ze złożonych wiadomości wi- 
dać, że praca hufca rozwija się po- 
myślnie. 

„W szerokiej dyskusji omawiano 
niedociągnięcia drużyn, ostatnie strze 
łanie o mistrzostwo hufca i sprawy 
związane z ochroną munduru harc. 
(do iej ostatniej jeszcze powrócimy). 

Po jpodwieczorku zebrani przeszli 
do ka gimnazjum. gdzie po nastro- 
jowej pieśni harc. krąg drużyno- 
wych wspomnieniem i modlitwą od- 
dał hałd Temu co się Polsce i narodowi 
poświęcił— Józefowi Piłsudskiemu. W 
obradach wziął udział członek kom. 
hufca prof. W. Kuźniak. 


Bieg harcerski w Zielone Święta 


— No tak, ale ty już od dziesięciu 
lat nie byłeś w domu podczas Zielo- 
nych wihi, więc gdzie właściwie jest 
twój dom? 

Temi słowy wyprawiała jedna z 
matek swojego synala na wycieczkę 
harcerską, zwaną tym razem „bie- 
giem harcerskim“. 

— Ależ io był bieg! — Sya rad, że 
na tem skończyła sie rozmowa z ma- 


musią, załadował plecak i ruszył. 
Rano, skoro świt we wszystkich 
drużynach hufca strzemieszyckiego 
odbywały się zbiórki, by zdążyć na 
wyznaczoną godzinę. — Zbiórka! — 
Padla znagła komenda inspekcyjne- 
go. Poderwali się wszyscy uczestnicy 
biegu — i ci. co na „wywiadowcę* i 
ci co na „ćwika” zdawać mieli. Kotły, 
Menażki. plecaki, limki, saperki, cho- 


rągiewki — zamęr się zrobił meopt- 
samy, a za chwilę wyłoniły się z tego 
zamętu sprężone szerejgi n 
Bo RE lki“, iua E 
zoly“, „Chomiki“, „Orły“, „ 

bie“ — cały leśny SRi zaklęty w 
harcerskie zawołania. 

Na dachu pobliskiego budynku w 
żę się denon pora kabata, 
machającego kolorowemi ragiew- 
kami. Zastępy wpatrzone w ruch cho- 
rągiewek odczytywały nazwę i za- 
sięp wywołany, bez słowa występował 
na środek boiska, ustawiaty się w 
stacje odbiorcze, a za chwilę, 
brawszy polecenia, wyruszał na trasę. 

Trasa biegu bardzo ciekawa i uroz- 
maicona, dostarczała idącym zastę- 
pom coraz to nowych wrażeń. Tu 
trzeba było szukać ukrytego skarbu, 
tam ratować omdlałego — ciężki wy- 
padek, meldować o nim na policji — 
śledztwo — jak się nazywa matka, 
dziadek, o Boże, wreszcie bamdałżo» 
wać ręce, połamame nogi, gotować 
herbatę kaszę, wdrapywać się na 
drzewa. szukać północy, w samo po- 
łudnie, nie nobłądzić. nie umrzeć z 
słodu. tropić, mierzyć drzewa i tze- 
ki i mieć przez cały czas dobry bæ 
mor. 

Na jakimś strumieniu malazła sią 
kładka. zbudowana przez zastęp 
„ćwików". 

Na Niwie. obok szkoły i leśniczów 
ki, wśrćd pięknych sosen, rozłożyły. 
zastępy swoje namioty. Śpiew, gwar 
zwabił na wzgórze ludność pobliskiej 
wsi. Patrzą i dziwią się, czego GL 
gołokolan: chlopcy, którzy się raźna 
zwijają. kopią, dymią śpiewają — 
wszyscy rozesm:ani i weselt mimo aa- 
łodziennej wędrówki. 

Kolacja podaiosłe i spotęgowała 
sazirój zadowoleniu Ognisko — dar 
ło ujście niewyczenpanej energji 
Modlitwa. hejnał i cisza nocna. 

Cisza! Długi gwizd... — i wiara po- 
woli zasypia snem, jaki posiadają ©, 
co dobrze dzień spędzili. Spokój za- 
panował zupełny, tu i owdzie lekka 
stąpanie wart okrytych kocami i lae 
skami w dłoniach. f 

Nagle... straszna błyskawica paz- 
darła nieboskłon i grzmot — j i 
drugi, przerwał ciszę nocną. Daleko 
i zaraz blisko. Potem deszcz. błyska- 
wice i grzmoty bez końca. Ale burza 
przeszła i spokój powrócił i do rama 
spali wszyscy „z talentem“. 

Dzień pogodny po nocy pełnej wma 
żeń jest wynagrodzeniem dla hamce- 
rzy. którzy czenpią swoją młodość 
przez radość leśnego życia. 


Iperyt. 


Kronika harcerska 


DZIEŃ HARCERZA. Siódemka“ 
w Strzemieszycach urządziła razem z 
drużymą żeńską dzień harcerza. Rano 
obie drużyny pomaszerowaly do ko- 
ścioła wysłudhać mszy św., a następ- 
nie urządzono w izbie gawędę har- 
cerską. Popołudniu rozegrano zawo- 
dy w siatkówikę z reprezentacją szko- 
ły górniczej z Dąbrowy. 

ODCZYTY. Dnia 15 bm. w szko: 
lach powszechnych w Niemcach. Ka- 
zimierzu i Pekinie zostały wygłoszo- 
ne odczyty dla rodziców na temat: 
„Co powinniśmy wiedzieć o harcer- 
stwie“. Odczyty te zostały zorganizo- 
wane przez Koło opiekunów przy huf- 
cu strzemieszyckim w Kazimierzu. 

BRAMA SPALSKA. Drużyna spal- 
ska hufca strzemieszyckiezo robi dła 
naszei chorągwi wielka bramę w-g 
projektu dh opiekuna inż. K. Wil- 
kowskiego. Brama wyobraża dwie 
wieże szybowe, ogrodzenie ciągnące 
sig od bramy będzie wykonane z 
młotków górniczych. 

RADA NACZELNA 'HARCER. 
STWA POLSKIEGO ZAGRANICĄ. 
Pierwsze posiedzenie naczelnej Rady 
harcerstwa polskiego zagranicą, któ- 
ra została wyłoniona w czasie ostal- 
niego zjazdu Polaków z zagranicy 
odbędzie się w lipcu w Spale w ra- 
mach jubileuszowego Zlotu  harcer- 
stwa. Przewodniczącym naczelnej Ra- 
dy harcerstwa (polskiego zagranicą 
jest wojewoda - Grażęński.. 


@ SPORT 


Ośrodek sportów 
WODNYCH 


Oddział Ligi morskiej i kotonjalnej w 
Sośnowtu podaje do wiadomości «złon- 
kom zuiniteresowamnych, że zarząd okręgo- 
wy w bDubtinie zorganizował ośrodek 
sportów wodnych nad jeziorem bucc- 
mierz w Szacku, powiecie lubomelskim. 
Celem ośrodka jest szkolenie uczestni- 
ków w sporcie wioślarskim, żeglarskim i 
pływackim. Całodzienne ufrzymanie w 
pensjonacie - campingu przy ośrodikm 
sportów wodnych, wśród lasów, jezior 
pięknej natury i piaszczystej okolicy wy- 
nosi zł. 1.50 dziennie. Ofrodlck zaoparzo- 
ny jest w lekarza i aptekę, bibl jotekę. 
radjo i tp, czynny od 20 czerwca do je- 
siani. Uczestnikimi środka mogą być 
osoby płci obojga od lat 16. Za csobną 
dopłatą minimalną uczestnicy woga O- 
trzymać osobne pokoje. 

Najkrótszy pobyt wynosi 19 dni. U- 
czestmicy korzystają z ulg kolejowych w 
wysokości 30% normalnej taryfy. Dc- 
jaad do stacji kolejowej Luboimil lub 
Włodawa, autobusy na miejsce odchodzą 
z Liłbolmia o godz. 16 i z Włodawy o 
godz. 7 rano, Cona zł. 2.50 oł osoby. Blliż- 
cze szczegóły udziela  sekretanjat LMK. 
w Sosnowcu (gmach Sądu okręgowego) w 
godz. od 18 do 20 i inoe cddziały ma te- 
remach. 


Polska drużyna balonowa 
NA ZAWODY O PUHAR GORDON - 
BENNETTA 


Dnia 1 lipta rb. mija pierwszy termin 
agłoczenia porzozegółnych załóg do mię- 
dzymarodowych zawodów balonów wol- 
mych o puhar im. Gordon. - Bennetta, któ 
re odbędą się dnia 16 września w War- 
szarwie. Fkipa polska będzie się składała 
z frzech balonów i piloci polecą w tym 
samym stadzie. jak w zeszłorocznych 
zawodach. Mianowicie na balonie „Ko 
ścinsziko" polecą kpt. Hymek i par. Poma- 
dki, na balonie „Warszawa“ kpt. Bunzyń- 
dki i pon Zakrzewski oraz na balonie 
„Polonia“ por. „Janusz i por. Wawrzczalk. 

"Zmian w załogach nie dokonano, ponie 
waż tegoroczne zawody będą wymagały 
specjalmego wysiłku i wyjątkowo ruńyno- 
mamych pilotów ze waględu na obronę 
zdabytego puharu. W ranie zwycięstwa 
polskiej załogi puhar Gondom - Bennetta 
przejdzie na własmość Polski. 


Konkurs modeli latających na Niemcach 


W. dniu 16 bm. Koło LOPP w Niemcach 
utządziło konkurs modeli latających. Od 
anaczono cztery modele, które osiągnęły 
po 356, 540, 279 i 252 pkt, Najdłuższy 
lot wyniósł 151 mtr., najdłuższy ozas 39 s. 

Zostaki nagrodzemi:  Halaczek Kazi- 
mierz I nagrodę, Stryj Henryk If, Haka- 
czek Władysław TI i Przew-lziedki Sta- 
nieław IV nagrodą. 


Zawody Sokole w Dąbrowie 


Dnia 20 czerwca o godz. 15 na Miej 
ekim stadjemie w  Dabrowie Górniczej 
przy ul. Konopnidkiej odbędą się cieka- 
we zawody Jektkoańletyczne między diwo- 
mu siłnemi zespołami, Sokota daąbrow- 
skiepo i Sokoła z Czelaxtzi. Obic drużyny 
wystąpią w swych najsilniejszych skła- 
dach. Z Czeladzi startuje między innymi 
wicemintnz Śląska A. Strojnowski. 

Program obejmuje następujące konku- 
tentje: Panowie: biegi: 100, 400, 800, 1500 
3000, 4X400; skoku: w dal, w zwyż. tyoz- 
ka; rzuty: dyekim. oszczepem, kulą: 
Panie: biegi: 60. 200. 4200; skoki: 
w zwyż i w du: *zuky: dysk. kulą. 
Erster Fusshałi - Club Zabrze (Hinden- 

burg) Niemcy K. M. S. Niwka 

Na elachjonie PMS. w Niwce, du. 20 bm. 
o o godz. 17.30 odbędą się ciekawe zawody 
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WYCHOWANI 


1 FIZYCZN 


piłkarskie pomiędzy Erster Fusskal-C!ub 
Zabrze (Hindenkuwg) Niemcy a PMS. 
Niwika. 1 F. C. jest jedną z majsilniej- 
szych drużyn ligi okręgowej, w której 
zajmuje czołowe miejste, Po porażie ja- 
ką odmióst Kinb 5pielvercinigung V. F. B. 
Beuihen w święła Wie!k. w Niwca, 1 FC. 
przyjeżdźu w swym majs'lniejszym skla- 
dzie, aby zademanstiować ładną grę i 
zrehalbilitow ać piłkamstwo Śląska niemiec- 
tkiego. Zawody te budzą wielkie zainte- 
rosowiainie wśród zwolenników piłki noż- 
niej. 

Przedmecz o godz. 15.50: juniory KS. 
„06° Mysłowice conlra juniorzy KSM. 
Niwika, 

STS. Dąbrowa — KS. Cynkownia 

5:4 (4:0) 

Mecz o mistrzostwo kil. B zakończył 
się zasłużonem zwysięsiwem Dąbrowy. 
Sędziował p. Mareciki. 


GRUPOWE SKOKI ZE 


uszouuzzuuznczzzacczowzanuczozuzzanaAcwNus=consnzNaONozzNEzNoNESć 


” (z Kogutkiem), at: 
w zdro 


SPADOCH 
Podczas angielskich manewrów lotniczych w Hemdon odbywały się próby grupowych 


PRZEWIETRZNIKI 


(wentylatory elektryczne) 


w cenie od złotych 70.— na 10 rat miesięcznych sprze- 


Dła sklepów, biur, cukierni, restauracyj, zakładów fryzjerskich 


i mieszkań prywatnych 


daje odbiorcom prądu 


MATKI żądajcie w aptekach i drogerjach hy- 
ej przysypki dla dzieci „PUDER DZI- 
rzymującej ciało dziec- i 


i czystości, 


RONAMI. 


skoków ze spadcchronami. 


KINO 


[Sy ln Obrona Częstochowy 


w roli głównej Przeora Kordeckiego Karol Adwentowicz 


Marszałka Polski 


] aniohie' Irgi film Pelny reportaż z pogrzebu Pierwszego 


ś.p. Józefa Piłsudskiego 


Ceny miejsc od 25 gr. 


KINO 


KINO 


Pae 


w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2. 


tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr, 


głoszenia 


i święta 25°". drożej. 


© nie miejsca ogloszeń Admin. nie odpowiada. 


BĘDZIN, Małachowskiego 7. 
p. KŁacińskiego. — 
STRZEMIESŻYCE, księg. W. Bazinskiej 
— MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego. 


KIELCE, Sienkiewicza 43 


Wybuchowa blondynka 


99 |Film ten to jedna z najoryginalniejszych, najśmielszych a za- 
il razem najweselszyeh komedji nowoczesnych 
99 


Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm. 
Numery dowodowe płatne. Za terminowy druk oraz przesirzega- 


za tekstem 55 mm.; 


W rol. gł: JEAN HARLOW, FRANCHOT TONE, LEC 
TRACY, FRANK MORGAN i inni. 


Nadprogram Tygodnik Pata. 


I 
Dziś! Film dźwięko wy najnowszej produkcji na rok 
1935-56, dotąd w Sosnowcu nie wyświetlany 


ARABIA MONTE CHRISTO" 


według powieści Ale ksandra Dumasa. — W rolach gł.: 
ELISA LANDI I ROBERT DONAT. 


Ceny miejse od 25 gr. 


Wiersz milimetrowy jednolamowy: na (-ej stronie, względnie przed tekstem 
w Ogłoszenia drabne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. 
w niedziele 


ŁAZY, Wiadyslaw Jaworski — 
ZAWIERCIE, 5-go Maja 29. - 


60 gr; 


- CZELADŹ. J. Dembiński. Milowicka 5 — DĄBROWA GÓRNICZA, Krótka 11. — GRODZIEC. Kiosa 
OLKUSZ, Rynek. kiosk p. Kordaszewskiego, — 
ŁĄBKOWICE kiosk p. Krupy. — ŻARKI, F. Nurberg 


Elektrownia Okręgowa w Zagłębiu Dąbrowskiem S.A. 


Mm 


UZDROWISKA 
mme EO 


KOMFORTOWO 


urządzony pensjonat 

„Tytan“ Zakopane ul 
Zamo jekiego telefon 
6-37 molożony przy 
lesie į potoku. widok 
na cale pasmo Tatr 
Wspólme wycieczki w 
zóry. Kuchnia na ż4- 
nie jarska. Poleca po 
koje Nowy Zarzad — 
Ufim]or 


POSADY 
; PRACE 


POTRZEBNA 
zdolni okspodjentka 
da sklepu rzezniozc- 
go. Sosnowiec. ul. Be 
dzińskau 15% Cvpliński 


LOKALE 
LOKALE 


1—2 pokojowe oraz 
lokal 3—4 pokojowy 
z wygojdami. iak rów 
nież lokal biurowy 
do wynajęcia w śród- 
mieściu ol zaraz. — 
Wiadomość iel. 2-30. 

3570 
w NOWOWYBUDO- 

WANYM DOMU 

przy ul. Orlej 2% w 
Sosnowcu do wyna- 
jęcia mieszkania czte 
ropokojowe z kuch- 
nią, z nowoczesnem 
wykończeniem, vis a 


vis przystanku tram- 
wajowego. Wiado- 
mość: Beozińska 15. 
Tel. 7-27, 


TRANE ARRALAR MEI 


POKÓJ 
z kuchnią i wygoda- 
mi do wynajęcia. S0- 
snowiec, Swobodna 
1B. 2591 


POSZUKUJĘ 
4 pokoje z kuchnią 
ne wyżej 1 piętra 28 
wszystkiemi wygods* 
mi. Zgłoszenia din 
Ashmipistracji „Kkuej” 
ra Zasbodanicgo” 5% 
"nowioe, Piłsudskiego 

t pod „4 pokaje”. 
b 


315 POKOJI 


z wygodami oraz l“ 


kale hundlowe do w^ 
najęcig.  Wiadom* 
FAsinlekiezoa Nr 
emrin 
r o 
Różne 
ZAKŁAD 
TAPICERSKI 


Piotr Tamczyk, Sosu: 
wiec, Nowapogońsk* 
19 Poleca olomani 
materace, 1apczany 
kozetki, fotele klubo 
we. Robola salidna 
Ceny konkurencyjne 
Warunki dogodne — 


Kawierala Basia” 


pod nowym zarządem 
Sosnowiec, Warszaw- 
ska 6. Wydaje domo- 
we smaczne obiady g' 
spodarskie na świe: 
żem maśle. z 


TRWAŁĄ 
omsulacje oraz wod 
ną wykonmywuje pier- 
wszorzędnie zakłu: 
fryzjerski Sosnowiec: 
ul. Dęblińska, 3007 


ZYGINALNE FIOSZKU 


p y LOR | i 
-MIGRENO - NERYOSINTu a) w K'1599 
3% wan KO GUTEK 


b2 


PIASĘOROWAMWIE 


BÓLE GŁOWY ZĘBÓW. MIGRENA NEWRAIGJA GRYPA 
i PRZEZIĘBIENIA BÓLE STAWOWE KOSTNE. ARTRETYCZNEJI 


laoai wj a 


— Maly Maciuś 
Ajadi już zbyt 
ków 


jest u 
wiele różnych  przysmigc” 
ktore mu ciocia ofia awała. Dobra ca- 


„e „KOGUTEK 
5 Roszków 


z wiva 


cioci 


cia pyta go jednak jeszcze, czy nie zjadlbi 


ciasteczka, 


— Pogryźć mogę 
potrafię! 


Maciuś uamyśla się 
ale potkua: 


przez chwile © mów! 


to już nie 


SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA. 


Pa 10 wyrazów w każdem kosztują: 
30 drobnych ogł. 16.01 zł 
20 drobnych ogł. 15.00 Zl 
16 drohnych orl 
3 drobnych oeł. 


7.00 zl. 
4.041 zł. 


Za każdy wyraz dodatkowy dop'aca += pO 3 E_ 
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